
£ .  1 .
y

y ' Rok 67.

gaze lw o w ska
Wychodzi codziennie o godzinie 4 po południu 

z wyjątkiem świat i niedziel.
Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 centów, 

pocztą 7 centów.
’ Biuro Redakcyi i A dm inistracji ulica Wałowa 

Nr. 29.

Prenum erata z przesyłką pocztową wynosi rocznic .16 zł., kw artalnie 4 z ł., miesięcznie 1 zł. 35 et., 
W miejscu rocznie 12 zł., kwartalnie 3 zł., miesięcznie I zł.

P r z e w o d n i k  n a u k o w y  i l i t e r a c k i ,  dodatek miesięczny d o .„ G a z e ty  L w o w s k i e j 11 otrzymu
ją cało- i półroczni abonenci bezpłatn ie, jednakże ci tylko, którzy prenum erują od 1 stycznia do końca 
czerwca, lub od I lipeii do końca grudnia, ćwiereroczni zaś i miesięczni za dopłatą, pierw si 75 et., drudzy 
30 ot. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4- zł.

Jednorazowe inseraty obliczają się no 7 cent., 
kilkorazowe po 6 et. od miejsca jednego wiersza.

Listy należy frankować. Reklamacye otwarte 
wolne są od opłaty.

CZEŚĆ URZĘDOWA
Oltwieszrzen ic.

Wybór uzupełniający jeduogo posła lin 
Sejm krajowy z ciała wyborczego większych 
posiadłości okręgu wyborczego Tarnowskiego, 
tudzież jednego posła na Sejm krajowy z cia
ła wyborczego Rzeszowskiego, rozpisuje się 
niniąjsze.m na dzień 20 stycznia r. 1877.

W myśl ustawy krajowej z dnia 20
września 1800 I)z. Ust,, kr. Nr. 25, powołu
je się do tych wyborów, tych samych wy
borców. którzy hyli powołani do poprzednich 
wyborów z dnia 81 października b. r.

Pełnoletni współwłaściciele dóbr tabular
nyell uprawniających do wyboru, mają w 
celu wydania karty legitymacyjnej przedło
żyć p. staroście tarnowskiemu, względnie 
/rzeszowskiemu, pełnomocnictwo wystawiono 
przez nich dlatego, którego do wyboru upo
ważnili- Oraz wzywa się, tych do wyboru
uprawnionych, którzy w kraju nie są za.
mieszkali, ażeby u powyższych pp. starostów 
zgłosili się o karty legitymacyjne.

Uprawnieni do wyboru stale w kraju 
zamieszkali, otrzymają karty legitymacyjne 
wprost z urzędu.

Z Prezydyum e. k. Namiestnictwa.
Lwów. 29. grudnia 187U.

irZEŚÓ RIEURZEDOWA
L u  óic , (lilia 2 stycznia.

N o w y  l i s t  K o s  su  t l i  a o współ- 
•zesnych w ypadkach pojawił aie Za. 
Wcześnie po  jogo .niedaw nej, tak dfu . 
nei spowiedzi politycznej, która także 
i i i  została w formo, listu do p rZy. 
opielą Kossuth nie umie a raczej nj0 
lo ie  zwierzać sic w innej formie, J)0 
i-o za wszy Sie na dożywotnia nbstun-„ ft

W o ć  r tv lu  rozmaitych sp o so b y  
’**>■ * nio na opinię, jakich ka.ż.,|0_o p ły w a n ia  n a  ” i

nm patryocie dostai*cza konstytneya 
węgierska. Od śmierci Denka listy Kos
sutha pojawiają sio coraz częściej a, 
ztąd powstał domysł, że Kossuth chce 
zmienić swojo postanowienie i powró
cić do ojczyzny, ażeby na schyłku ży
cia odegrać, w ażną rolę na widowni 
politycznej. Jeszcze zwłoki Deaka le
żały na katafalku a już mówiono o 
tern \V Buda,peszcie jako o rzeczy mo
żliwej. Ówczesne usposobienie a raczej 
przygnębienie um ysłów  w W ęgrzech 
pozwalało temu przypuszczeniu nabrać 
znaczenia politycznego. Wśród naj- 
wiekszyei1 kłopotów finansowych i w
przewidywani" za,wikłali p r /y  odno
wieniu ugody, w niejednym otw ar
tym zwolenniku Deaka pow stało wów
czas zwątpienie a skrajna lewica cze
kała tylko, kiedy ogól w tórow ać jej 
zacznie w potępianiu największego 
dzieła Deaka, ugody z r. i8<>7. Na
zwisko Kossutha wypływało wtedy 
dość często na wierzch wśród chao
tycznych program ów  i planów a sam 
Kossuth zdaw ał się wierzy** w możli
wość ważnych zm ian, skoro stał się 
o tyle żwawszym w  pisyw aniu pro
gram ow ych listów. Ale ówczesno zwąt
pienie było tylko chwilowe i cały 
rok prawie przestano mówić o po
wrocie Kossutha. Teraz dopiero od
żyła ta myśl a równocześnie na
deszła w iadom ość, że Kossuth zo
stał jednogłośnie w ybrany deputowa- 

Czegled. Ale telegram , k tóry 
przyniósł tą wiadomość, dodał zaraz, 
że Kossuth1’ prawdopodobnie i tera.ż 
nie przyjmie mandatu a  w jego miej
sce w brany zostanie dawny poseł 
teo*o okręgu wyborczego. Jeżeliby rze
czywiście Kossuth zamierzał powrócić 
do ojczyzny, w co jednak trudno wie
rzyć. to wypadek ten nie- miałby dziś 
ani w połowie tego znaczenia- jakie 
przypisywano mu jeszcze w pierwszej 
chwili >o śmierci Deaka. W  te<n 7. mi- 
zwibkb Ml Kpssjdjni łą c z y ł sic zupełny 
rozbrat z polityka, która zaw id^a W ą-

gry  do zaw arcia ugody z Austryą, 
wtedy Kossuth był jeszcze antypodą 
politycznym D eaka, którego wielkie 
dzieło stało się, ofiarą tak łatwo w 
W ęgrzech wybuchającego i za to prędko 
znikającego zwątpienia. Dziś Kossuth 
inaczej się przedstawia, ho w  przedo
statnim liście swoim uznał wyraźnie 
nietylko pożyteczność lecz i niezbędność 
węzłów, jakie łączą W ęgry z A ustryą 
w jedną, potężną całość państwową. 
Wypadki wschodnie przejmujące ka
żdego W ęgra trw ogą o przyszłość nie
pewną. odbiły się potężnie na tak sil
nym niegdyś um yśle K ossutha, zła
mały w nim opór dotychczasowy i 
w ywołały zeznanie polityczne, które na
zwalibyśmy abdykacją , jeżeliby zmia
na przekonań zachwianych do gruntu  
wiclkiemi wypadkami, przekonań uzna
nych oddaw na w W ęgrzech za nąj- 
zgubniejsze, nie zasługiw ała raczej na 
zaszczytną nazwo, roztropnej refleksji.

ustrojom konstytucyjnym  W ęgier i ca
łej m onarchii, wiec jeżeliby dziś w ró
cił do ojczyzny, to stanąłby tam nie 
jako głow a stronnictw a popychającego 
kraj na zupełnie nowe tory, lecz chy
ba jako jednostka składająca swoje 
siły na wspólnym ołtarzu ofiarności 
obywatelskiej. ‘Społeczeństwo rządzące 
się, konstytucyjnie nie powinno gar
dzić usługam i jednostki i nie rńożc 
lekceważyć jej sił, bo grzeszyłoby prze- 

,‘ciw zasadzie, na  której opiera sio ży
cic publiczno w  państw ach konstytu
cyjnych, zasadzie łączenia wszystkich 
sił rozpryśniętych w  jedne całość. Ale 
wszędzie i zawsze sa w y ją tk i, wiec iG O • r’ O t-
tutaj wyjątek jest możliwy. Kossuth 
ma za sobą przeszłość burzliwą, któ
ra stargała jego siły. przebył długie 
lata zdała od ojczyzny, co pewnie nic 
krzepiło go ani fizycznie ani moralnie, 
jednom  słowem Kossuth jest już dzi
siaj starcem  tak zgrzybiałym , żc bez 
żadnych skrupułów  może dalej pozo
stać w stanic spoczynku i być tylko

“ “  T , .świadkiem a nie czynnikiem życia p u 
blicznego w W ęgrzech.

Przebieg i załatwienie sporów m i ę- 
dzy  f r a n c u s k im  s e n a te m  a iz b ą  
d e p u to w a n y c h  w spraw ie budże
towej można najlepiej scharaktery
zować trywialnem zdaniem, że wilk 
sie nasycił i owca pozostała całą. Kto 
ma być wilkiem a kto owcą, o to niech 
sie spierają republikanie z konserw a
tystami; dość na tern, że, senat jest 
zadowolony a izba deputowanych nie
ma powodu do wielkiego żalu. Senat 
jest zadowolony, bo przynajmniej je 
dna z pozycji przez niego napo w rót 
do budżetu wstawionych utrzym ała się 
w izbie deputowanych a tern samem 
uznane zostałe czynem jego praw o 
samodzielnego uchw alania budżetu. Izba 
deputowanych zaś pocieszać sie może 
tern, że zrobiła bardzo m ałe ustępstw o, 
bo ostatecznie budżet w yznań pozosta
nie znacznie okrojony. Juliusz Simon 
odegrał w całej tej historyi taką samą 
rolę jak w chw ili, gdy przed obiema 
izbami spowiadał się z swojego pro
gram u rządowego. Mówiąc w yraźnie 
i otw arcie : Juliusz Simon nie odegrał 
w łaściw ie żadnej roli. bo nie stanął 
ani po stronie senatu ani po stronie 
izby deputow anych, lecz skokietował 
obie izby swoje łagodnością polityczna 
i słodkim uśmiechem! Otóż m am y no
wy dowód, jak  fałszyw<SS#^śs«*dk;imi 
posługiw ać sie musi obecnie we F ran 
c j i  cała sztuka rządzenia, jeżeli chce 
ominąć Scyllę przesilenia konstytucyj
nego. którego następstwem  musiałoby 
być rozwiązanie izby, i C h a ry b d ę  ka
p itu lacji wobec nienasyconej większo
ści republikańskiej w izbie deputow a
nych. Simon mógłby się chlubić swo
ją  zręcznością polityczną, jeżeliby za
łatw ienie  ̂ostatniego sporu -między se
natem a izbą deputow anych było je 
dnym z kompromisów tak często po
w tarzających się w  każdem naw et wzo
rowo zorganizowanem państwie konsty- 
tucyjnem . jeżeliby załatwienie tego spo-

o b r a z k i k r e s o w e
G u b ern a to r o w ie .

Większa potowa u k ra inuyc li obszarów 
należała do możno władców. Ledwie na \y 0_ 
łyniu, na Polesiu kijowskimi 1 w zachodnim 
części Podola przeważały drobne posiadłości’. 
Na południu zaś od nich rozścielały się
lora pauiąt polskich albo olbrzymio staro.st\Va 
• A (Jlnuielniokie, Ozeeliryuskio, lUałocorkipl 

i.p  Jiolmsławskie i Czerkaskie, nadaw ./ 
T /łużonym  senatorom.
J V jednak panow ie polscy, tak po(,h0)JUi

,10 koloni MOJ1 w  " u  X V n  st« loeia , to_ 
r ,7 iM-bv stracili wiaro w nioziiosc n r % „  
wistnieiiia śmiałych ^.dziadowskich projók- 
ów Leniwo się, zabierały do rzeczy i llie 

••iaenac z danej miejscowości prawie żadnych 
tylko »

aiM tśw  stal,' tntaj ilisŻaden z magm— ■ ■ 
kał. Sieniawscy, spadkolneuy c i Lzarto-

1 iUb>un irsty
żarno scy, Ossolińscy, Pomato cy. Dziedp- 
szrccy przebywali w stolicy albo w innych 
dobrach w głębi Rzeczypospo i oj położonych, 
losy majętności ukrainnycu składając w ręce 
oricyalistów. Ztąd powstał cały za.stęp owych 
.gubernatorów11, niekiedy zwanych rządcami 

kluczowymi, na których wielu historyków 
•zwala, cała winę smutnych nieporozumień 
między panami a poddanymi...

Czy tak było istotnie ? Wątpimy bardzo. 
Komisarze owi, a należy ojjoćby krót
kie wspomnienie, •pochodzili ze ,szfjcheekiego
stanu. Gubernator był zwykłe bnu\ 
rzęsto possemonatus, uży^ył akr

powiatowego, a narażając się na niebezpie
czeństwo, tom już samem rościł sobie pewne
do zasługi prawo.Wiedzieć zaś należy, że gubernatorami
z w ano ludzi stojących m"i czele aoministracyi 
w wielkich majątkach, w owych kluczach 
2 kilkunastu a nawet kilkudziesięciu złożo
nych włość'; z czasem atoli tytuł ten uzur
powali sobie podstarośeiowie na ubogich gos- 
Podarujacy wioskach. Pierwsi hyli rodzajem 
dynastów Ar sforze sług pańskich, modelo
wali sio »a wzór jaśnm wielmożnych dzie
dziców*’ » niezależność ich i władza zwię
kszała. się w miarę tego, jak dobra prywat
ne lożał/lTA j albo dalej południowo-wschod
nich oniiiic Rzeczypospolitej.

Koniisjwz liumański, targowieki, hra- 
hitow.ski, smilaiiski, łysiański, steblowski i 
adiiiinis(raj0,;owie wielkich starostw wzdłuż 
kresów rozsianych, mieli swoje znaczenie, 
służba ich ńa rubieży państwa była zarazem 
i służbą 1’0'dieziią, nietylko dla pryncypuła 
ale i dla DAju. Gubernator taki mając dobro 
dziedzica u;t względzie, tom samem dbał o 
pomyślność państwa. .Jakąż to udadzą ogrom
ną dzierżył ,,Jl w SW(,m reku! Naprzód pia- 
wÓ życia, i śmierci, prawo wydawaina aktów 
darowizny zasłużonym włościanom. prawo 
stanowieniu czynszu i podatku...

Rząd('“ laki. aby mógł funkeyonowae 
należycie, J"dizebował liyc zaliezpinezonym 
od napaści 'u<!zi iiieelięliiyclt j hrdtajówTlo 
rabunku skrnych. To też zwykle komisarz 
mieszkał w opalisadowanym dworze, który 
gmin zamkiem nazywał, miał na rozkazy nr- 
tyleiye wałową z kilku dział złożona i mili- 
eyf. n a d u j | ^ I | J % a  składała sie v, piedio- 
—' irezontowitłajakIty

ptoraujentu na fi
rn w elu .,(„i), w-|].t)

Polacy, często Niemcy, kiedy konnica kozacka 
rekrutowana była z mieszkańców miejsco
wych, Rusinów.

Piechota, stała zwykle załogą w rezyden- 
eyach pańskich albo gubernatorskic-li a nie 
wynosiła więcej nad 60 do 100 ludzi w ka
żdym zameczku. Wyjątek stanowił Mollylów 
mul Dniestrem i Bal*; w pierwszym trzymali 
Morsztynowie a potem Potoccy po 500 ,.in- 
fanteryi,11 w drugim Lubomirsey po 200. Ko
zacy zato kolejno pełnili służbą. Wybierani 
z pośrodku mie.jscpAV.veli kmieci, już tern sa
mem wolnych od wszelkich innych ciężarów, 
nosili pewno barwy odpowiadające tarczy her
bowej dziedzica.

Na rączych koniach, uzbrojeni w pisto
lety i spisy, ’ imponujący poczet stanowili na 
wschodnio-połudiiiowej granicy. Humań liczył 
icii 1600, stanowił pod tym względem popi- 
niere dla w szystkich  kluczów _p. wojewody, 
Kmilańszezyzna1 utrzymywała 500 kozaków. 
■Lysianka 4*i)0, w starostwach było ich po 200, 
a i bogatsi kilkowioskowi posiadacze miewali
na swoim żołdzie po 50 i 100 nawet koza
ków dworskich. Inaczej być nie mogło, środki 
ostrożności stawały się koniecznemi w obce 
tcólmcy hajdamackiej, grasującej w tej stronie.

Na czele milicji, czy to konnej, czy pie
szej stał szlachcie, jPoluk z wyższym stopniem 
oficerskim, pułkownik albo kapitan, a już 
starszyzna po nim idąca, setnicy i dziesiętnicy 
byli rodowici kozacy... Lekka ta kawalorya, 
obeznana dobrze z miejscowością, strzegła, pil
nie granicy, regimentarz bowiem z wojskiem 
regnlarnom nie mógł tego należycie wyko
nać, kresy pod jego opiekę, oddane, do tak 
zwanej parlyi ukraiński..; .należące, ciągnęły 
się sto mil przeszło, — zanadto spora prze-
k)rznii u; jątosniikn^do liczbv v.iłn
ry

i- i *

Na gubernatorach tedy ciężyło ]K>słanni- 
ctwo stróżowania, i wyznać należy, że wyko
nywali je z całą ścisłością, entTjUh i surowo
ścią konieczny w tych stronach. Na wałaeL 
każdego zameczka wznosiła się szubienica, 
gotowa na przyjęcie winowajcy, a na szubie
nicy tej często sterczał trup opryszka zapo
r o s k i e g o ,  p r z e z  długie tygodnie nie, zdejmowany 
„na postrach buhajów / Sąd taki doraźny, 
niąjątrzył osiadłego ludu, sam on bowiem 
nieraz doświadczał niemało ucisku i przykro
ści od hajdamaków.

Gubernatorowie pograniczni nie uciemię
żali włościan, owszem w każdej chwili wy
mierzali im sprawiedliwość, żyli z gminem 
w zgodzie i harmonii. Dość Dowiedzieć,, żc 
podczas rzezi limnańskiej dwó^n tylko komi
sarzy padło pod toporem rozkiełzuauej czer
ni : Mladanowiez liumański, i Ohyrzewski, ły 
siański ; pierwszy z powodu nieporozumień 
z Gonta, dobrze znanych czytelnikom, drugi 
chyba dla zasady, która nie pozwalała 
przebaczać nikomu, przybył bowiem do Ly- 
slauki na kilka dni przed wybuchem, nic 
miał więc czasu dać się poznać chłopstwu..,

Trzeba było niemałych zdolności, żeby 
sprostać zadaniu na tej posadzie kresowegc 
rządcy. AVyciągnąć należność przypadający 
dla dziedzica i utrzy mać w karbach posłu
szeństwa rozswawolone rzesze, owych wie
cznie niezadowolonych stepowców, podbu
rzanych przez ciemnych czerńeów, a ustrzed: 
się zarazem od napadów zaporoskich... Zaiste 
zbyt zagrożona to placówka! To też kilka na 
zwisk owych administratorów kresowych 
przeszło do dziejów miejscowych n»Diiń ‘ 
nycli cichą zasługą oę*1" ' '*

(I)oko=



m  polegało na częściowe-m zadowoleniu 
obu stron spierających sie ze sobą. Ale 
w eFrancyi dzieje się całkiem odmiennie, 
gdyż obie strony są nie częściowo lecz 
zupełnie niezadowolone. Izba, deputo
w anych w  każdym razie niechętnie 
zróbiła ustępstw o a senat m a wszel
kie powody podejrzywaó te izbę, że i 
nadal zamierza ścieśniać jego atrybu- 
cye parlam entarne. Że izba deputowa
nych przyjęła jedną z pozycyi w sta
w ionych przez sepat napowrót do bu
dżetu, to nie rozstrzyga jeszcze spora 
ani trw ale ani m erytorycznie. W  kon- 
stytucyi zachodzi pod tym  vragledeni 
luka niezaprzeczona a w edług zasad 
legalnej interpretacyi ustaw  konstytu
cyjnych, jeden wypadek tego rodzaju 
nie może usunąć wątpliwości zasadni
czej raz na zawsze. Izba deputowa
nych może zaraz w  roku następnym  
odmówić senatow i praw a do w staw ia
nia w budżet pozycyj wykreślonych i 
jeżeli sy tuacya nie będzie dla żadnej 
strony przym usow ą, łatwo wybuchnie 
z tego starcie na teraz zażegnane.

Być m oże, że Europa m iała dotąd 
przesadne wyobrażenie o w o jsk o w e j 
p o tę d z e  R o s s y i,  że polegając więcej 
na wspom nieniach historycznych niż na 
chłodnym rachunku i autentycznych in
form acjach przeceniała znacznie prze
wagę Rossyi nad innemi państw am i 
co do liczby żołnierza i m ateryałów  
wojennych. Błąd taki by ł możliwy a 
naw et ła tw y do usprawiedliw ienia, bo 
wspom nienia historyczne zanadto żywo 
tkw iły f i  pam ięci Europy a jej inform a
c je  o stosunkach Rossyi są, co nieraz po
dnosiliśmy, albo niedokładne albo na
w et mylne. Ale to pew na, że dziś pra-, 
sa europejska popada w ostateczność 
przeciw ną i jak dawniej przeceniała 
potęgę Rossyi, tak ją dzisiaj lekcew a
żę. .Wszakżeż wiele poważnych dzienni
ków nie w aha się już dziś zapowia
dać s tan o w c zeg o  zwycięztwa T u rc ji, 

■;,-ó lv . gdyby stanęła donaw ę?'
walki z Rossyą bez żadnej pomocy 
zewnętrznej. Jestto już w każdym ra 
zie tw ierdzenie zbyt śm ia łe! W szyst
kich niepomyślnych wieści obiegają
cych w te j chwili o dzielności, uzbro
jeniu i zaopatrzeniu armii rossyjskiej 
nie można zapewne kłaść na karb fan- 
tazyi dziennikarskiej, ale znaczna cześć 
tego w każdym  razie nie opiera się 
na prawdzie. Jeżeli nie wszystkim tym 
wieściom odmawiamy praw dopodobień
stw a , to mamy do tego podstawę w 
te rn , że arm ia rossyjska przebywm do
piero proces radykalnej reoPganizacyi 
a w iadom o, że m obilizacja podjęta 
wmród takiego procesu pociąga za so
bą wdele trudności, odsłania wiele u- 
sterek i luk niezupełnie usuniętych. 
W  szale ż o-*—u  i o u p łvnely jeszcze naw et 
dwa lata od chw ili, w Jftórej organi- 
zacya wojskowa Rossyi uległa ^zupeł
nem u przekształceniu * w najgłów niej
szych zasadach.

SPRAWY IOIARCHII
PmtisćJtc Correspondenz !  d. 30 z. m. 

iwiera nastetające oświadczenie: „M ieliśmy 
i  raz'Sposobność'sprowadzić do właściwej 
iiary wszelkie pogłoski, jakie pojawiły się 

dziennikach z powmlu narady ministrów, 
d. 28 b. m. ^Mimo to spotykamy się dzi- 

aj znowu w rozmaitych dziennikach, g l i 
nie zaś w IScue fr. Presse i w J&iraMatt, 
szezegółowemi doniesieniami o przebiegu 
przedmiocie narady ministrów z d. 28 lun. 
2steśmy upoważnieni ponownie stanowczo 
świadczyć, że wszystkie to doniesienia są 
rostemi kombinacjami.-1 — Wobec tego 
świadczenia Pohttschc Correspondenz nie 
Dwtarzamy pozbawionych wartości pogłosek 
zienników wiedeńskich i węgierskich. Pressa 

■tarzając powyższe oświadczenie 1‘ółtłische 
yindenz dodaje ze swej strony, że Ra- 

■ -ów zebrała się istotnie tylko w ee- 
a spraw bieżących, natury ezy- 

. ej. Ze po załatwieniu tych spraw, 
kie sprawo wschodnią, i że ża

rn"! stanowiskiem, jakie,nno- 
pewnycn wypad

kiem usprawiedliwione. Rozprawy nad kwe- 
styą wschodnią nie były ^wyczerpujące,
co dowodzi już ta okoliczność, że całe posie
dzenie Rady ministrów trwało bardzo krótko, 
nie całą godzinę. — Budapester Corrcspon- 
denz■ zawiera w tej samej sprawie n a f t u j ą 
ce doniesienie: Ze strony kompetentnej do
wiadujemy się, że Najj. Ran z powodu gro
źnej sytuacyi, postanowił wysłuchać opinii 
wszystkich doradców swoich i zwołał na d. 
28 z. m. radę ministrów, ażeby zastanowić 
sie nad sytuacya zewnętrzną. Taki był cel 
narady wspólnych ministrów w d. 28 z. m. 
na której jednak nie zapadły i nie mogą za
paść żadne stanowcze uchwały. Wszystkie 
doniesienia o mobilizacji, ° zbrojeniu się ar
mii austryacko-węgierskiej, nie mają najmniej
szej podstawy. — fftaii rokowań ugodowych, 
głównie zaś kwestyi bankowej, nie zmienił 
się do tej chwili. Te sprawy nie były przed
miotem obrad na wspólnej konferencji mini
strów'. Nąjj. Pan przyjmował dzisiaj (d. 29 
grudnia) z rana o godzinie 10 ministra pre
zydenta Tiszę, a o godzinie 11 z rana mi
nistra skarbu Szella. Od rezultatu tych po
słuchali i od rezultatu posłuchań, które mają 
być udzielane austryackim m inistrom , zawisł 
dalszy los rokowań ugodowych. Na każdy 
wypadek odjadą dziś 'ministrowie węgierscy 
z Wiednia do Budapesztu (ujechali już. Bad.) 
Nąjj. Pan zaś wyjedzie d. 2 stycznia z Bu
dapesztu do Wiednia. — ' Pressa donosi, że 
węgierscy ministrowie, podczas pobytu swe- 
%) w W iedniu, nie konferowali z ministrami 
austryaekimi w sprawie bankowej. Ettendr 
mniema, że rzad węgierski nie clice nic 
słyszeć o p lan lfli, jakie w czasach osta
tnich pojawiły się z rozmaitych stron w spra
wie bankowej. Rząd węgierski- stać musi 
niezachwianie na stanowisku określonem w 
obszernym memoryale, wręczonym przed ty
godniem Najj. Panu. —' Pressa donosi, że 
br. Roclicz miał d. 39 7-  ni. dłuższe posłu
chanie u Najd. Arcyks. Albrechta, następnie 
u Najj. Pana a w 'końcu konferował długo 
z p. ministr®m Basserem,

— Nordd. Allg. Ztg. omawia stanowi
sko zajęte przez Austryo-Węgry w sprawie 
wschodniej, w sposób następujący: „Rząd 
austryaeko-węgierski nie opuścił swego wy
czekującego i przezornego stanowiska ani pod 
pressyą wywieraną nań z jednej skony, ani 
też pod wpływem namiętnych wycieczek z 
drugiej strony. Hr. Andrassy przeciwstawił 
interesa całej monarchii tak tym, którzy od 
kilku miesięcy domagają się wkroczenia do 
Bośni: jakoteż i tyru, którzy domagają się 
wspierania Tuj-ryi. Wspólny minister spraw- 
zagranicznych nic wypadł ani na chwilę- ir 
roli, jaką wyznaczyły mu państwowe cele 
Anstryi, tej pierwszorzędnej potęgi europej
skiej. “

— Z Zemlina otrzymała Pressa telegram 
donoszący iż d. 30 z. in. zmarli trzej mary
narze, ranni wskutek oksplozyi granatu na 
monitorze „Marosz“ pod Belgradem; chorąży 
pfusterschmied i inni ranni, przychodzą zwol
na do zdrowia.

SPRAWY ZAGRAUCZSE

a,,;iwie punn-""

(Spór luidietowy we Fraacył.)
Senat franeuski..prżywrócił jak wiadomo, 

niektóre pozycje budżetu, odrzucone przez 
Izbę deputowanych. Z tego powodu sprawa 
budżetu przyszła 28 b. m. ponownie pod o- 
brady Izby. Sprawozdawca komissyi budże- 
towej, Po eh  e ry  zawiadomił Izbę, że senat 
przywrócił skreślono przez Izbę kredyty, w 
ogólnej sumie 822.822 fr. że dwa art^ kuły 
przyjęte przez Izbę mianowicie artykuł '0 
ekwipowaniu oficerów wysyłali™ h do Algieru 
i o kapitule st. Denis wykreślił, zaś w po
zycjach o wykonaniu robót publicznych, 
stypendynch seminarzystów i kapelanach po
czynił zmiany. Komissya budżetowa wnosi, 
aby Izba utrzymała swTł uchwały, zmienio
ne przez senat,. Zabiera głos (jam  b o tta ,  
aby wykazać, że Izbie wyższej nigdy nie 
przysługiwało _prawo przywracania kredytów 
przez Izbę niższą skreślonych. Dawniejsza 
izba panów czyniła wprawdzie kilkakrotnie 
zasp en ia  na rzecz swego prawa budżetowe
go, nigdy jednak nie 'wdzierała się| w prawa 
Izby deputowanych. Obie Izby nie mogą w 
ogóle posiadać równych, przywilejów, 'gdyż 
przez to równowaga władz byłaby zachwiana. 
Konstytucja z i I87o została-wprawdzie po
spiesznie uchwaloną, aby wydobyć kraj z 
prowizoryuni, ale mimo tego pospiechu, nie 
zaniedbano zastrzedz się przeciw wnioskowi 
Leferbre - Pontalis , który chciał nadać se
natowi zupełną władzę ustawodawczą. Zgro
madzenie narodowe przyjęło przeciwnie ar
tykuł Wallona, według którego wotum bu
dżetowe przysługuje najprzód Izbie deputowa
nych. To postanowienie konstytucji wyklucza 
wszelką wątpliwość. Mówca wykazuje że we 
wszystkich konstytucyach nawet w tureckiej 
prawo uchwalania budżetu zastrzeżone jest 
Izbie deputowanych W edług art. 8 konsty- 
tucyi z r. 1875 wnioski budżetow e rządu na-’ 
bvwa.ią - moijy, ustaWy dopiero przez u-

wiedliwić swej inieyatywy chyba własną wo
lą. (Brawo na lewicy) Senat ma swojo odrę
bne prawa i niowolno mu przywłaszczać so
bie praw, którq# 11111 nie przysługują: wolno 
senatowi odrzucić budżet w całości i zwró
cić uwagę Izby jesjjze na tę lub ową spra
wę, ale nie wolno mu przyzwalać wydatków. 
Senat ma bardzo ważne prawo rozwiązana 
Tzby deputowanych: jeżeliby mu przyznano 
jeszcze równe prawo budżetowe, na cóż l a 
libyśmy wtedy narażeni.

J u l  es S im o n :  Chodzi tu o to. cz 
art. 8 konstytucji pozwala senatowi przywra- 
cać pozycye, przez Izbę deputowanych wy 
kreślone. Zarzucają senatowi, że nie wylegi
tymował się z prawa, które sobie przypisuje: 
rząd jednak, mniema, że a r t* 8  jest zupełni-' 
jasny. Budżet winien być uchwalony prze,: 
obie Izby. Izba deputowanych ma tylko ten 
przywilej, że pierwsza nad nim głosuje.

To prawda, że senat nie ma prawa roz
rządzania pioniądzmi opodatkowanych, ale/ 
jeżeli on przywróci jaki kredyt, to wydatek 
nie stał się przez to jeszcze obowiązującym. 
Pozycya przywrócona wraca do Izby depu
towanych, która ponownie nad nią głosuje. 
Jeżeli ją po raz wtóry odrzuci, to kredyt nip 
istnieje więcej. Pan (lambotta twierdzi, że 
w ] rzysługującem senatowi prawie rozwią
zania Izby, leży niebezpieczeństwo-) dla toj 
ostatniej. Ale nie należy zapominać,, że .prai 
wo rozwiązania może być wykonałem tyłki 
w porozumieniu z władzą wykonawczą. Ci dy
by senat oświadczył Izbie deputowanych, że 
musi pod karą rozwiązania przyjąć te lili
ową ustawę, byłoby to nadużyciem prawa 
rozwiązania. O to jednak nie można posądzać 
senatu. Chodzi tu o kwestyę kredytu a oraz
0 sprawę zasadniczą. Nikt nie odmawia Izbie 
deputowanych prawa ponownego odrzucania 
kredytów-, ale w kwestyi zasadniczej mamy 
do czynienia z konfliktem wielkiej doniosła 
ści, który gdyby potrwał dłużej, trze baby 
odwołać się do narodu (Sensacya). Km jest 
za polityką zgody, nie za polityką sporów. •

Jeżeli polityka zgody zwycięży, nastąpi 
wielkie uspokojenie.

Po krótkiej replice (iambetty odwaliła 
Izba 369 przeciw 145 głosów przystąpić do 
obrad specjalnych, w których jak już z tele
gramu wiadomo, utrzymała wszystkie swe 
ikiwnięjsze uchw al* z wyjątkiem pozycyi 
100600 franków dla kapelanów wojskowych, 
co do której ustąpiła senatowi.

Zmieniony w ten sposób budżet wyda- 
ików, przyjął nazajutrz senat jednogłośnie, 
(260 głosami). W ten sposób- załatw louyno- 
stał w drodze wzajemnych ustępst" »*•> *’
1 drażliwy spór między <1 wiania Izb in i iii- 
Buskiemu- W sporze tym nowy miiJi ri-pm 
zydent Jules -Simon miał po raz pierwszy 
sposobność wypróbowania sił swoich w Izbic. 
Próba wypadła nadzwyczaj pomyślnie. Nato
miast (lam botta, który się mocno aaugażo - 
wał w tęj sprawie, zrobił smutne doświad
czenie; większość zrobiła mu zawód tem bo
leśniejszy. że poszła za jego osobistym anta
gonista.

1 może

(Ludwik iilanc ® konstytucj i 
tureckiej*)

Sławny pisarz francuski Ludwik Blanc 
wydał bardzo niekorzystny sąd-o- nowej kon
stytucji -tureckiej, która jak powiada, chce w 
Tureyi uregulować stosunki równie dobrze 
jak w Anglii, a jeszcze_ lepiej aniżeli we 
Francji. Tak przynajmniej, mówi Ludwik 
Blanc dalej, brzmią obietnice dane przez Mid- 
hata baszę w dniu, w którym miała być 
otwarta konferoneya i w którym yeprozentau- 
ci Porty mieli się- zejść z reprezentantami 
mocarstw. Dlaczego jednakże tyle] przykrych 
wspomnień zakłocac musi radość- wywołaną 
nagle tylu nadziejami ? Gdyby fil ko można 
zapomnieć o Juittiszerifie z 3 ljstopada 1839 
i o hattiliumayiiM' z 13 lutego 1^56. Jakichże 
to pięknych obietnic nie zawierały wspo
mniane doknmenta? Wolność, obrządku, usza
nowanie rozmaitych wyznań, przypuszczenie 
wszystkich poddanych sułtaiiskicli <1° wszy
stkich urzędów, mieszane trybm*ły dla spraw 
spornych ‘między muzułmanami i chrześcija
nami, wszystko przyrzeczono! Wiadomo ĆS 
z tego wszystkiego zostało l obietnice te, 
mógłby kto 'nazw ać kłam stw el. Tego nie 
chciałbym twierdzić: natomiast prawdą jest 
że wykonanie j(-h sprzeciwiało się naturze 
rzeczy. Nie zmienia się narodu, zapisując je
go pizemianę na. papierze, (>dybv Turcy 
w jednym clniu i to dzięki usposobieniu i 
woli tylko jednego człowieka osiągnąć mieli 
więcej, aniżeli naród francuski zdołał sobie 
zdobyć przez wieloletnie usiłowrnia, ofiary i 
duchowe walki — to byłoby to Z pownośjm 
równie wielkim cudom, .jak że na głos Ma
hometa księżyc się rozdwajał. l..b że drzewa 
])ochylały się przed nim... Midbub który ob
darza Turków dokumentem kouitytucyi, aby 
odrodzić państwo osmańskie, przyj)omina 
Malnnuda baszę, który zdjął Ipji :om bogate 
sukiue, zamiast turbanu kazał j włoży 'cz 
ualgłowy, i. myślał, że ich tym sami.u i cy
wilizował. Ozy Midhat nasza, loór uch dzi 
za dobrą głowę, w ie r & ^ ^ f lh L u  z
ilość swego dziob

że z Koranem, który jest religijnym, oby 
' im, politycznym i militarnym kodeksu 

się cieszyć nadzieją, że zd 
wtezczeuić w Turków ide.je konstytucyjna 
w Turków, którzy nie przestali jeszcze w tak 
wysokim stopniu czcić swej .drogiej ksiąg1 ‘ 
iż nie wezmą jej do reki ni™powałowa wszy 
i nie- przyłożywszy jej wprzódy do czc.'a V 
Czy konstytucja ta .jest czom innem juk h ,-- 
tolem wojennym, obrachowanyu? na to , aby j 
pozornemi reformami przeszkodzić przepro
wadzeniu reform rzeczywistych ?

( tb in ife s ta r y c  Ludow e w S la in b u ic .)
W Pol. Cor. znajdujemy obszernie opi

sane ceremonie, jakie towarzyszyły- ogłosze
niu nowej konstytucji tureckiej. Po przoczy- 
taniu hatu i dokumentu ustawy, przy której 
to okazyi nadzwyczajną rozwinięto pompę, 
wypowiedział Midhat basza do zgromadzone
go ludu krótką mowę, którą przyjęto huczne- 
iuj oklaskami. Następnie udał się do w. we
zyratu , gdzie obecni ministrowie, ulemowie, 
urzędnicy i patryarchowie złożyli ,swe ży
czenia i podpisali dziękczynny adres do suł
tana. Wspomniany korespondent tak dale 
opisuje tę uroczystość : „W chwili gdy uro
czystość się skończyła, wywieszono na pała
cu 4V. Porty chorągiew cesarską. na który 
to znak ustawione baterye dały 101 strzałów 
na pomyślność nowej konstytucji. Właśnie 
w tej chwili zagaił Safret basza, minister 
spraw zewnętrznych , który przy ogłoszeniu 
nie był obecny, konferencję następu.jącemi 
słowy : „Moi panowie ! Mamy konstytucję !J 
co generałowi Ignatiewowi dało powód do 
uw agi, że Turcy stali się właśnie skończo
nymi aktorami." La Targnie znow u, która 
nas wczoraj doszła, opisuje dalsze uroczysto
ści. Noc z soboty na niedzielę była przepy
szną. Z zmierzchem zostały oświetlone wszy
stkie minarety, okręty wojenne, gmachy publi
czne. konaki ministrów i dygnitarzy państwa 
i znaczna liczba domów prywatnych. Obydwa 
brzegi Bosforu były świetnie iltumiuowane. Nie- 
dalęj nad. górnym Bosforem widziano pałac 
sułtański i pancerniki stojące w limanie Bu- 
juk, błyszczące od światła i ogni bengalskich. 
W Stambule *samym jeszcze większe wrzało 
życic. Bazary i kawiarnie były iluminowane 
i otwarte aż do samego rana. Wszędzie na 
fasadach domów i na szczytach minemhufr- 
widziano lampiony z napisami: Nieci rie 
sułtan Abclul Hamid. Niech =jrie Im 
cyal żyje Midhat basza! Nieói
wolność i ojczyzna! Ludność wh.-.nych. * 
pach przebiegała ulice objaw je '•*&' 
entuzjazm. W sobolę, gdy p.' 
armatnie zwia«łowały e;rh. 
wielka liczba kupców i banfflTi T^Tidafa 
pód j)i-zewodnir-twem Abeddina !)‘‘ia do Dol
ina Bagdże, aby pozdrowić- pierwszego suł
tana konstytucyjnego z dynasty i Osmanów. 
Sułtan ukazał się w szklannym pawilonie 
swego pałacu i wysłał’ Seida baszę, aby w 
jego imieniu podziękował za tę owację. S.id 
basza odezw-ał się do zgromadzonego ludu w 
te słowa : ,.W imieniu Jego sułtańskiej Mości 
wyrażam wam .lego zadowolenie z tej dobro
wolnej manifestacji, którą wam podyktowała 
szczera miłość ojczyzny. Jego sułtańska Mość 
jest .mocno "freekonanj, że przez zgodę i 
współdziałanie wszystkich, obywateli, nasza 
droga ojczyzna wkrótce ogromny zrobi po
stęp i zdobędzie sobie potęgę i chwałę, jakiej 
przedtem n'ie znała. Oby Najwyższy raczył 
Wesprzeć usiłowania wszystkich tych, którzy 
pracują nad zbawieniom państwa.-1 Słowa 
Seida baszy przyjęte z ogromnym entuzja
zmem przechodziły z ust do ust. Ztamtąd 
udał się pochód do Stambułu przed ko- 
nak Midhata baszy. W drodze zetknął się 
z gromadą softów, którzy również z pocho
dniami i chorągwiami wracali właśnie z ko- 
naku Midhata haszy, aby się udać do pałacu 
sułtańskiego. Przewodniczący temu pochodowi 
hodża Szakir effendi przemówił do Midhata 
baszy, jak następuje: „Jesteśmy synami
owych mężnych rycerzy, którzy w liczbie 
sześciuset pierwsi wstąpili na ziemię rumel- 
ską. Zginiemy aż do ostatniego, nim ustą
pimy choć .jednej piędzi ziemi naszemu 
nieprzyjacielowi. Nigdy nie zgodzimy się na 
żądania naszego wroga. Chcemy wojny! 
Synowie wojowników, nie cofniemy się przed 
żadną walką, przed żadną bitwą!-1 Midhat 
basza zapewnił w odpowiedzi, że sułtan 
i jego ministrowie gotowi są wszystko uczy
nić, ' czego) naród żąda. Wśród okrzyków ra
dości w towarzystwie niezliczonego tłumu 
udali się następnie sofci do pałacu sułtań
skiego. Sułtan kazał przez Seida baszę po
dziękować i oświadczyć softom, że nigdy 

n*. takiego nic przedsięweźmio, coby się nie 
gadzało z godnością państwa. Następnie

I udali się softowie do dzielnicy Pery, zamie
szk a łe j przez Europejczyków i posłów zagra- 1 
, , Licznych. Tu zatrzymywali się przez kilka 
' minut przed hotelem każdego posła, wołając :
I „Niech żyje konstytucja, niech żyje naród!"

Jedynie przed mieszkaniem ambasadora ros- 
Ryjskiego nie zatrzymano się wcale, gdyż 

itojąey na czele pocłiodn Bzakir effendi ostrzegł
to przysporzył 

Cała ta lnanife *
1 i o T.n Ti trat* j

wyeh trĄB, \ż<L|mogłoby 
aa,doj. i yeh trudności.
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z której głównie czerpiemy te szczegóły, z 
największym spokojem i porządkiem. Ogło
szenie konstytucji natchnęło nawet pewnego 
poetę włoskiego do napisania wcale udatuego 
hyumu narodowego, który La Ttmjme jjftźy  
tacza w oryginału1'111 brzmieniu. /

(DeuionsIracyiiiiiliilisijjczD.i wPeterH-
h n r g u . )  -

Według sprawozdań L  najlepszego źró- 
*i.i pisze Po/ń. Corrcp/p^ należy ostatniej 
1 lnonstracyi w Petersburgu przypisywać 
tylko przemijające jmaezcnic. Znane sceny 
liliczD które ł  ipdwortu swej rzadkości w 
Bossy i sprawiły tak wielką sensację, urzą
dzone były przez kilku gorliwych zwolenni
ków czasopism W piem l i Nabat, wychodzą
cych zagranicą i redagowanych w duclm 
antirzadowym socyalno-komnńistycznym. 
dowód, że sprawcy dnmoustracyi przed cer
kwią kazańską, po większej części studenci 
i studentki, nie mieli na oku idei politycznych 
tylko socjalne i komunistyczne, może posłu
żyć interesujący fakt, że w mowie wypowie
dzianej przez jednego ze studentów do Zgj!0. 
madzonego ludu, podniesiono głównie zasłmń 
pisarza rossyjskiego Mikołaja (Jzernyszewskiego.
który uchodzi za moralnego prżywódzcę Ri- 
biljstów. Ten Czernyszewski, utalentowany 
autor kilku uihilistyezuycli romansów został 
przed kilku laty zesłany na Sybir za naj
nowsze dzieło pod napisem Cało djełai? 
Demonstranci domagali się miedzy iunenii 
także uwolnienia Ozornyszewskiego.

Pressc donosi, że 39 grudnia odbyło się 
W twierdzy Piotro-PawTowskiej przesłuchanie 
42 osób, aresztowanych z powodu tej demon
stracji. Są to po większej części studenci p(J_ 
tersburgskiąj szkoły montanistyczuej. Śledztwo 
wykazało, że aresztowani mają wspólników 
w 7 innych guberniach , gdzie już areszto
wano 38 osób. Miedzy aresztowanymi znaj
dują się także dymisjonowani oficerowie j
urzędnicy, zbankrutowani kupcy itp.

W Kijowie znaleziono u jednego z are
sztowanych egzemplarz Nahatu a w Tule dvva 
egzemplarze pisma Wpierod.

=  P i*estr«ga. W. wielu stronach 
kraju zbierano ostatnim i czasy składki n ^ c  
zne na najrozmaitsze cole piuuę-
władzy krajowej. Zbieraniem tych r t S K F f f *  
dnili się częstokroć ludzie niepowołani) którzr 
korzystając, z łatwowierności J ^ i 0u aa*. ,,, P  
publicznej, pod lozmaltemi pozorami, najczęściej 
zaś Jiod pozorem wsparcia ubogich i moszcze' 
śliwrch, wyłudzali datki pieniężne, prawdbpo' 
dobnie na to tylko, aby uzyskanych pieni^L, 
użyć albo dla siebie, albo na inne zup&jw 
cele, aniżeli to leżało w zamiarze dawe,'nv 
Przypominamy ku przestrodze publiczności,  ̂j 
zbieranie lub urządzanie składek pieniężnych n'.j 
jakiekolwiek bądź colo bez pozwolenia c. k. 
Prezydymn Namiestnictwa bezzwzlędnie jest za
bronione. Wszelkie przekroczenia tego zakazu, o 
ile czyn nie zawiera w sobie znamion zbrodni
lub występku podlegającego ustawom karnym, 
karane bedą w drodze iMministraeypie,

=  M a g i s t r a *  IwousŁi publik ,,^  
plakatami uchwało rady miejskiej z dum j 4 
grudnia z r„ na mocy której ma byc rozpi8any 
i pobierany podatek czynszowy na rok hi0j 
w wysokości 5% °d opłacanego czynszu 
jego wartości — podaje zarazem do wiadomości 
zasady, według których pobor tego podatku od
bywać się będzie.

i. Oi>lal» ort l»sow w kwocie 2 zł.
1 -- — *n magistratu zap]

lub

1 .i'7.=r/„uia magistratu zapłaconą ma,być
Według ogj; jjjyjalej do 1 lutego. W miejsce 
za rok bie^ j :  mie.dzianyeh wydawano będą u w e  
Stai?iCi  blachy, kagańce pozostają i nadal, mi- 

. .. 'wszystkich niemal wielkich miastach
5 M w ' - ośtatnemi czasy takie w Paryżu i 

jako niepraktyczne a

z
1110

we Lwowie.

ospa'

‘„ “ i S n i " .  uniesiono j.

według wykazu w  ostatnim numerze Ih icn -  
■t ro?P°rgd.dz(ń  Magistratu umarło w« i AV0. 

n . listopadzie z. r. 348 osób, a w lir,zbi.‘ 
J Ł «7 dzieci w wieku do la t pięciu. Nąjwie- 
' wybrała płonica i ospa. W listopadzie
zmarft n a o s p ę f  Najbardziej dotknęła

iźieluicy krakowskiej, najmniej żółkiewskiej. 
^  g tu w a r z y M z e u iu  p r ^ y  

ł i e t  odbył się w ostatni dzień minionego 
Pu w ieczorem  obchód kolendy uczennic i pi^ . 

cownic Stowarzyszenia. L)o stu dziewezątek i 
d o ro ś le js z y c h  panienek. wszystkie nauczycielki 
i kierowniczki, a wreszcie członkowie Rady za
rządzającej z zastępczynią przewodniczącej lir. 
Natalia Dzieduszycką na czole zebrali się na 
ten piękny obchód w salach Stowarzyszenia. Po 
stosownych przemówieniach uraczono dzieci wi
nem, pączkami i pomarańczami. poczem nastą
piła właśińwa uciecha 
urządzoną.

ntowa,

j ’/ i t n a v l i  w ostatnisli dniach : w Lon
dynie z|i:ii'nmity muzyk (J. Anderson dyrygent 
prywat,>j kapeli królewskiej za Jerzego IV, 
VViliie/:::a l'V i Wiktoryi: przeżywszy lat 8 8 ; 
w były włoski minister sprawiedliwo
ści Paulo Oortcse: w Itewlu kontradmirał Ale
ksander Molier, który w latach 1823—20 z 
Kotze.bnom odbył podróż naokoło ziemi, prze
żywszy lat 74.

— jfS«asS ,̂8°ill!,*l ®liS5r !»a'łM‘e!S wkrótce 
toczyć się będzie przed sądem w Ankouie. Około 50 
wypadków rozboju i 100 kradzieży stanowią przed
miot procesu, a 110 osób zasiędzie na lawie 
oskarżonych. Przeciw jednej z tych ostatnich, 
niejakiemu Dominikowi GueiTiui , podniesiono 
przeszło 100 zarzutów, przeciw Yirgmiomii 70 
i t d Rozprawa potrwa czternaście tygodni.

— Krosilfea wypadków' m oi- 
s k i e h  w ostatnich dniach có raz to obfitsza, 
niestety, w najsmutniejsze szczegóły. Na pół- 
nocnem wybrzeżu Jut landy i poszła na dno z 
całą osadą baika niemiecka liirnm . Bryg Pe
ter v. Kieł'1 doznał podobnego losu pod johns- 
luwon; z załogi jego jeden tylko człowiek oca
lał. Natomiast pod Leboisłand rozbił sio paro- 
wiec niemiecki Goethe, którego całą osadę ura
towano. Jb n-nemna, którego kapitan, fcoitli, 
niedawno pociągany był przez władze morskie 
w Anglii 0 najechanie okrętu angielskiego pod 
Kolmarom dnia 28 b. m. osiadł na mieliźnie i 
tylko dzięki pomocy trzech innych parowców 
wydostał sif znów na morze. Już to nie mie
libyśmy ochoty odbywać podróży morskich na 
okręcie kapitana Keith !

— w tych dniach gmach
dworcowy "r !Lnan; stacyi drogi żelaznej dolno- 
szląskięj - jnMchijskiej. Szkoda jest, bardzo zna
czna. *

_|_ jgiłhawisjr p arlam cij, W izbie
reprezentantów stanu Kolumbia odgrywały się 
diiia i  gnidma  ̂z. r. sceny, jakich widownią 
nie był jes*<®* uotąd na szczęścia żaden parła- 
1110,111 ouro[»uis v̂l- j)ilia wtargnęły dwie
partye, demokratyczna ' Jjcpublikańska do izby 
obrad, i W żaden sposob Hsłąpję gohie nic 

1 chciały. Dzienniki amerykańskie ‘<ak opisują ten 
parlament: hiodj już nadszedł wieczór i w sa
li zrobiło się ciemno, zapalono gaz , a wtedy 
poczęli radykalni członkowie podnosić krzyki, 
kto iua gaz zapłacić ? Kilku demokratycznych 
reprezentantów kazało sobie przynieść wykwin
tne obiady do sali. O godzinie 9 wieczór przy
niesiono demokratom swiezy zapas cygar i cie
płych kołder, poczem frakcja cała demokraty
czna najwygodniej w ś wiecie gotowała się do 
no - u, Podczas tego niektórzy demokraci i re- 

ptiOi.ij.iiui. wjgłaszali równocześnie mowy, a z 
obu stron stawiano najsprzeczniejsze wnioski. 
Gi czjonkowie, którym przyniesiono kołdry, u- 
wjf mili prezydenta, że teraz spać będą. O go
dzin.. ij większa część demokratów spała na 
&re%oh. podczas gdy republikanie śpiewali. 
Zaintonowano na złość śpiącym demokratom o- 
sobiij- cjl0lal; „Brońcie Hayesa, brońcie Whelc- 

poteia dla odmiany śpiewano popularną 
kę : .,0 słodka Angelino “ itp. Bezprzykła- 
o widowisko skończyło się dopiero w po- 

dnia następującego, demokraci bowiem 
ość o interwencji wojskowej wynieśli się

, !— Jako środek ua katar, te
<lTt północy, zaleca pan Świderski z Poznania 

w °^asopiśmiii Przyroda i  Przemysł wstrzyki-
ń° nosa oczyszczonej nafty zmieszanej z
(Jdyby tylko środek ten był równie sku-

J. jak jest przystępny? Nafta zresztą
to większą zaczyna grać rolę w medy-

w e t Zulocają ,ią także na reumatyzm, a na-
o te ^‘0,h‘b przeciw łysieniu! Szkoda, że
(jy V'| wszygtkiem dowiadujemy się dopiero wte-
c z y i i - <niń°wnycli własności płyn ten już za-
lnio 1 ,ńJ0żeć tak, że w istocie niezadługo
r* "* # ;u-'' go będzie 
stwo. °

z o 
można tylko „na lekar-

,  . . S p r a w a  z n i e s i e n i a  k a r y
n i i e r e l  .jest obecnie na porządku dziennym 

ustawodawstwa włoskiego. Według dzienników 
wlosldćh rzymski trybunał kasacyjny wezwany 
pizez ministia sprawiedliwości do oświadczenia 
się w tej. sprawie, 18 głosami przeciw (i orzekł 
konieczność zatrzymania nadal kary śmierci. W 
tym samym duchu oświadczyła się turyńska 
Izba adwokatów.

i w'va ?V.Vprawa poilhiogn-
tya. angielska, o której niedawno donosiły 

ani y Jo młyńskie, ma być urządzoną z wio- 
. 18/ < podług wskazówek dra Peternian- 

a mianowicie uda się na północ w kiorun- 
wschodniej tłrenland.ri, ponieważ wszelka 

‘nadzieja, ze tą drogą, okręty z doi-da- 
do owego fikcyjnego e e n k t o wTo i je t

ornym k‘ońęein osi z iem s k ie j .  I ' r .  I e t e i im in i l
lewnia, że gdyby ostatnia wyprawa kapitana 

■ties niebyła się miała prżo/. cieśninę Bniiiha, 
K :z Śladem wyjirawy Edwarda Darrei.o, to z 
l*wnośeią bjćfehy.się 'dostała do bieguna.

;«r—  ̂ c e s a r z o w e j
ma sic odbyć w pierwszych dniach 

• z n W  Delhi, dokąd jak donosiliśmy, przy- 
już w tym celu wicekról indyjski Lyttoii 

lity donosi depesza, że przygotowania 
iroklaiuaeyi jęą- już prawie nkońezo- 

do Dcliii indyjscy 
■az wojska an

ionów,

odczyta orędzie nowej cesarzowej. Odpowiednią 
zbroję umyślnie dla niego wysłano z Anglii. 
Herold wystąpi w towarzystwie dwunastu trę
baczy, w połowie Europejczyków a w połowie 
Indów, p rzybranych  także w stroje heroldów. 
Z wieczora d. 1. stycznia odbędzie się wielka 
uczta u wicekróla i pochód z pochodniami w 
mieście. Znaczna liczba więźniów politycznych, 
a miedzy nimi Amir-Ohan, uzyskać ma przy 
tej sposobności wolność.

— (Jrób Małiometa w Melice,
Kaabę, według sprawozdania konsula angielskie
go w Dżiddach i dzienników arabskich, odwie
dziło w ciągu trzech ostatnich miesięcy, jako 
w czas Bąjramu, około 200.000 pielgrzymów 
muzułmańskich, podczas gdy w roku przeszłym 
naliczono ich tylko 140.000. Pielgrzymi ci w 
tym roku przynajmniej 12 milionów franków 
pozostawili w świętem mieście, nic więc dzi
wnego, że Mekka z każdym rokiem się podnosi 
i uważaną być może za najbogatsze miasto Ara
bii. Nie brak też tam już teraz wszelkich wy
gód i rozrywek, jakie tylko w większych mia
stach europejskich znaleźć można, z wyjątkiem 
teatru. Był projekt, ażeby połączyć drogą że
lazną z sąsiedniem miastem portowem Dżiddah, 
lecz prawowierni oparli się mu stanowczo ze 
względów jakoby religijnych. Nadmienić zresztą 
należy, że chrześcijanom i żydom zawsze jeszcze 
pod karą śmierci wzbroniony jest wstęp do mia
sta grobli proroka.

— Majątek księcia Galliera nie 
licząc 20 milionów franków, darowanych przez 
księcia za życia jeszcze miastu Genui, wynosi 
podług dziennika Persereranza, okrągłą sumę 
140 milionów franków.

— 25a«siieeie śnieżne w Szkocyi, 
Skandynawii i Szlezwiku-Holsztynie w ostatnich 
dniach grudnia przerwały w wielu miejscach 
komunikucyę. W Szkocyi śnieg zasypał setki 
owiec w górach. Natomiast w Anglii, podobnie 
jak u nas, nastało nadzwyczaj łagodne powie
trze i wszystko tak szybko zaczęło tajać, iż 
zachodziła obawa powodzi. Od wylewów w o- 
statnieli dniach bardzo ucierpiały różne okolice 
alpejskie oraz Kroacya, gdzie Sawa groźnie wy
stąpiła z łożyska. W Turynie i Medyolanic w 
dzień wilii spadł wielki śnieg i nastały, jak 
się tamtejsze dzienniki wyrażają „sybirskie2ł2 :\> Ay,
k tó ry -
miesiącami oddany był do zakładu dra i ’. n w  
dorfa w Dobling, już w lepszem’ znacznie zdro
wiu opuścił ten zakład i powrócił do Peters
burga.

+  W yprana hrahiauki lian -
i t i t z ,  która wychodzi temi dniami za mąż za 
księcia Hohcnlohe, była w Pradze w pałacu 
rodziców publicznie wystawiona, a jak donoszą 
-A7irodni listy, obejmuje 30 tuzinów koszul, 
500 fartuszków, 100 par rękawiczek, serwis 
srebrny i porcelanowy na 300 osób, 200 tuzi
nów dużych i 400 tuzinów małych serwet, 50 
tuzinów obrusów itp. Wartość samej bielizny 
wynosi 24.000 zł. Klejnoty reprezentują cenę 
ogromną. Znajduje się miedzy niemi garnitur 
r‘ pereł, który kosztował 36.000 zł.

—- O przerażającym wypadku  
h aiejuH j iis donoszą następujące depesze te
legraficzne : Nowy Jork 30 grudnia. Pociąg po
spieszny drogi żelaznej Pacific wczoraj w sku
tek zamieci śnieżnej wyskoczył z toru i pod 
Asehland, w Stanic Oliio, spadł z mostu 75 
stóp wysokiego do rzeki. Wiele osób poniosło 
śmierć na miejscu, 52 okaleczało. — Nowy Jork, 
30 grudnia. Nieszczęście wczorajsze na drodze 
żelaznej Pacific zdarzyło sio nie pod Asehland, 
lecz w Asclitabula nad jeziorem Erie. Mówią, 
że około stu osób utraciło życie w tym wy
padku.

—- iSfsi, « l r o d a e  żelaznej Zachodnio- 
Północnej pod Nieźwicami w Czechach, według 
telegramu Dctti. Zty. z Pragi d. 30 grudnia, 
pociąg nr. 81 rozszczepił się na dwie części. 
Przednia, z lokomotywą, została wstrzymaną, 
poczem odczepiona druga cześć, będąca jeszcze 
w ruchu, uderzyła o nią. Wykolejenia szczęściem 
nie było, a tylko kilka wagonów zostało uszko
dzonych.

szcza artykuł nadzwyczaj sympatyczny o sławnym 
poecie polskim. Bersayliere przytacza zdania 
najznakomitszych mężów, wyrzeczone o Mickie
wiczu, między innemi piękne słowa Quineta, 
któro później posłużyły za motto włoskiemu pi
sarzowi Napoleonowi Giotti, w jego studynm 
ogłoszonem o Mickiewiczu w Florencji. Z przy
toczonych przez Bersagliem  zdań o poecie po
wtarzamy piękne słowa Lammenais’go. „Pokaże 
sio niebawem przekład jednego z dzieł Mickie
wicza, niezaprzeczenie pierwszego poety naszej 
epoki— pisze autor Paroles d’nn croyani, w li
ście do markiza de Coriolis. —  Są tam rzeczy 
nieocenione i porywające; niezapominająe by
najmniej ogromnego przedziału, jakie jest mię
dzy słowem Boga a słowem człowieka, odwa
żyłbym się o tej książce (księgach pielgrzymstwa) 
powiedzieć ezasem: to tak piękne jak ewan
gelia... “

oo Jako nieznany jeszcze i ni
gdzie dotąd niedrukowany przesłał p. W. G. 
z Żytomierza z swego zbioru autografów pismu 
warszawskiemu Athendum  następujący wierszyk 
autora Maryi, Antoniego Malczewskiego:

O jak przykro do swoich wracać bez nadziei!
Toczy się hucznie powóz w znajomej kolei,
Mija znane przedmioty, ojczyste zagony,
Alo widok ich dla mnie kirem osłoniony...
Ach, czemuż tak jak dawniej o szczęściu nie

[marze ?
Gdzież te , co się tak lubo uśmiechały twarze ?
Gdzie te serca, oo czuły każde mego bicie?
Znikły... przez chwilę tylko ozdobiły życie...
Jak promień, co z obłoków na samotne góry
Błyśnie, i znów go skryją wiatrem gnane

[chmury...
Teraz cicho... Żadne mnie nie witają głosy,
Tylko wiatr jęczy smutnie uginając kłosy...

G O S P O D A R S T W O  I H A N D E L
K redyt hipoteczny w Galicyi.

Notatki 1 i teraeko-a rty sty ezne.
oo W rzędzie o r y e n l a - - —

współczesnych zajmuje imlno -2-'
miejs.- j). o y o -1"1 ' to-aiii-kicwcza w Wilnie. Amva-

■ ^ f i n h y r  profesorem w. itM imii, obecnie zaś 
przebywa w Warszawie. 1 W ostatnich, właśnie 
czasach fram-uzkic towarzystwo oryentalne wy
brało Kowalewskiego członkiem honorowym, 
■luż przedtem doznawał 011 hołdów zagranicy. 
Dr. Jtilg, profesor uniwersytetu w Insbruoku 
dedykował swoje Stndya Mongolskie Kowalew
skiemu, a dedykację tę zakończył hołdem u ję
tym w następujące słowa: llonos nomenyue
tunm sen/per uiandnmt.

00 M i c k i e w i c z  w Rzym ie. Dono
siliśmy niedawno, żc mnnicypalność rzymska 
zamierza na domie, w którym mieszkał wiolkf^ 
poeta podczas swego pobytu w wiecznem mie
ście, umieścić tablicę marmurową z odpowiednim 
pamiątkowym napisom. Obecnie znajdujemy po
twierdzenie tej wiadomości w dzienniku włoskim 
^jpaydiere, który przy tej sposobności zetmie-

i '

I.
(§) W artykule pod powyższym napisem 

wskazaliśmy w poprzednim numerze na pod
stawie referatu dr. KraHera, .sprawozdawcy 
ankiety kredytowej przez Wydział knń > v 
zwołanej, te zakłady Unau  które >-
Wilie zaspokajały i za, pokajają potrzeby kre
dytu właścicieli większej posiadłości w Galicyj.

Oprócz tych zakładów wykonywały oiie- 
raeye w naszym kraju jeszcze inne, a mia
nowicie: niemiecki bank hipoteczny w Mei- 
ningen, austryaeki bank hipoteczny, kasa hi
poteczna. bank zaliczkowy i hipoteezno-kre- 
dytowy, centralny bank kredytowy ziemski 
i galicyjski zakład kredytowy ziemski w Kra
kowie. Zakłady te odgrywają przy ocenieniu 
galicyjskich stosunków kredytowych podrzę
dną rolę, gdyż zaciągnięte w nich pożyczki 
wynoszą razem tylko 3 miliony. Przy ocenie
niu stosunków kredytowych nie mogą także 
wejść w rachubę operacje kas oszczędności, 
chociaż pożyczki udzielane przez te kasy im 
dobra ziemskie są wcale znaczne i w samej 
galicyjskiej kasie oszczędności wynoszą S1̂  
miliona zł. Nie mogą one wejść w rachubą 
dlatego, że są tylko wypowiedzialną w ka
żdej chwili lokaeyą kapitału i zależą w sku
tek tego od gotówki, jaką kasa oszczędności 
w danej chwili rozporządzać może. Tego ro
dzaju pożyczki nie mogą zatem żadną miara 
zaspokoić kredytowych potrzeb właścicieli 
większych posiadłości. Pierwsza austryacka 
kasa oszczędności w Wiedniu nie udziela "na
wet obecnie żadnych pożyczek na hipoteko 
w Galicyi i ściąga pożyczki w dawnych la
tach udzielone.

YAobec, takiego wzrostu operacji k re d N  
to wy eh, wykonywanych w Galicyi praw 'in 
ne zakłady, zarząd galicyjskiego to w a r /  ' w,- 
kredytowego uznał niezbędną potrzebę | ■ 
wadzenia w swoim ustroju taMch 1 n-Th ni 
któreby rozszerzyły działalność towarzystwa 
w stosunku o d p o w ia d a j ą c y m  potrzebie. 1 
łowania te natrafiły z początku na t md J Ł  
już w samem foriualnem traktowaniu .-prawy. 
W skutek zniesienia stanowej rep.*.ontaeyi
b r a k ł o  n a w«*ofganu knrn,,.1™ (nogo do ncbwa-

, o.niH reform. Dopiero Sejm krajowy mógł i 
zając tą spraw ą. 1 Po wien 1 nicii u siło w ań ^  
nastąpiło w f. 1808 zatwierdzeń! —imwp.r,. 
ustroju. Zmiany -dokonane ,
Solidarną poręką wszystkich człon!--.. towa
rzystwa aż do wysokości 5 proc. zaintabuj,,- 
wanych pożyczek zwiększono znacznie bez
pieczeństwo listów7 zastawnych. Najniższa po
życzka ustanowioną została w kwocie 500 7,] 
a działalność towarzystwa rozszerzyła sie n 
W. X. Krakowskie. Z wyjątkiem ustępstw 
pretensyi lub pierwszeństwa tychże dopi 
szc-zono zresztą notaryalną legalizacyę dok 
montów. Nowe statutu zezwalają, aby gotć 
ka do funduszu umorzenia wpływająca, I 
gła być użyta na zakupienie listów zas 
wmyeii. Stopę procentową nowych listów j 

odniesiono na 5 proc. Kurs tych listów w 
StckH obecnie 85 zł., a oprocentowanie pożj 
czkr^ .8 8  proc. Spłata cała z odsetkami 
36’/*. latach wynosi 257.9 złr. za sto.

/  W r. 1869 liczbę delegatów ustanowią 
nych przez walne Zgromadzenie zniżom "f J

n w



na 66 z Galicyi i W . ks. Krakowskiego a 7 
z Bukowiny. W i'oku 187B oznaczono stały 
okres czasu dla wylosowania nowych listów 
zastawnych (87 lat) a dawne listy zastawne tak
że wylosowane zostaną odrębnie w ściśle ozna
czonym czasie. Wreszcie weszły w życie nowe 
normy przy oznaczeniu wartości dóbr na hi
potekę ofiarowanych. Choć normy te pocią
gają za sobą stratę czasu, jednak mają te za
letę, źe zapewniają dokładne oznaczenie war
tości.

Mimo tylu pożądanych zmian Towarzy
stwo kredy tow e nie pokonało konkurencyi 
innych instytucji tej kategoryi, co wykazują 
następujące cyfry. Od r. 1866 do końca 1875 
udzielono na hipotekę dóbr ziemskich w Ga
licyi następujące pożyczki: w gal. towarzy
stwie kredy to wem 21,400.000 złr., w galic. 
banku hipotecznym 16,200.000 złr., w ogól
nym austryackim zakładzie kredytowym ziem
skim 15,500.000 złr., wreszcie w banku na
rodowym 15,700.000 zł. W cyfrach tych nie 
mieszczą się spłaty już uiszczone.

W pozostawieniu zbytecznych a udziele
nie pożyczki znacznie utrudniających formal
ności widzi dr. Kratter przyczynę, dla któ- 
gulic. Towarzystwo kredytowe nie może cał
kiem opanować kredytu hipotecznego _ dla 
właścicieli większych posiadłości. Zdanie to 
popiera dr. Kratter szczegółami. Przedewszy- 
stkiem nieodpowiednią wydaje mu się dzia
łalność rady nadzorczej. Zamiast zastrzedz 
radzie nadzorczej jedynie prawo nieograniczo
nej kontroli z prawem ewentualnego wstrzy
mywania uchwał w ten sposób, ażeby na 
tein tok wpraw niezakwestyonowanych wcale 
nie cierpiał, stworzono przez obowiązek kon
troli wstępnej formalność zbędną a sprawy zna
cznie opóźniającą. Podania o pożyczkę wcale 
niezakwestyonowane i już przez syndyka za
opiniowane załatwiane bywają na pełncm 
posiedzeniu dyrekcyi, a nadto potrzebują je
szcze aprobaty rady nadzorczej i komisarza 
rządowego. W innych zakładach kredytowych 
tylko referent pod kontrolą drugiej osoby 
sprawdza, czy podania czynią zadość wszel
kim dokładnie określonym warunkom a uchwa
le dyrekc-yi zostawione są jedynie sprawy, 
które" niezupełnie odpowiadają tym warun
kom. To też gdy w innych zakładach za
łatwienie podania o pożyczkę następuje w 
ciągu trzech dni, w galicyjskim banku hipo
tecznym nawet w ciągu 24 godzin, w Towa
rzystwie kredytowem potrzeba na to 2— 3 
tygodni. Przy ubieganiu się o pożyczkę strata 
czasu równa się stracie materyaliiej.

Druga ujemna stronę procedury istnieją
cej w Towarzystwie kredytowem widzi dr. 
Kratter w sposobie oznaczenia wartości hipo
tek i ograniczonej działalności dyrekcyi. We
dług istniejPyeh regulaminów przyjmuje się 
stokrotny podatek gruntowy wraz z l/8 
dodatku jako wartość dóbr ofiarowanych na 
hipotekę. Dyrekcya ma prawo w wyjątko
wych , uwzględnienia godnych wypadkach 
p r z y j ą ć  wyższą jwirtość dóbr aż do wysoko
ści "200-krotnego podatku stałego z % do
datku po poprzedniein zasięgnięciu opinii 
cztoukbw Towarzystwa z najbliższych oko
lic. To Zitsiągnienio opinii umniejsza wpra
wdzie odpowiedzialność dyrekcyi ale prze
wleka sprawy i jest _zbyteczne. W  osta
tnich latach w a r t o ś ć  z.emi wzrosła tak zna
cznie, że rzeezywisla wartość dóbr t. j. ta, 
jaką przy sprzedaży uzyskać można, przewyż
sza o wiole 200-kroiny podatek z J/3 do
datku.

Że 200 krotny podatek nie przedstawia 
prawdziwej wartości dóbr na hipoteką oha- 
rowanyeh, ■rskazuje już ta okoliczność, że 
ostrożna w swoich operacyaeh galic. kasa 
oszczędności ndziela na tej samej podstawie 
pożyczki do wysokości */8 wartości a mimo 
tę posiada pokrycie w pierwszej połowie rze
czywistej wartości. Bank narodowy oparł się 
na tej samej podstawie przy udzielaniu po
życzek ale llie zasięga opinii osób trzecich. 
•Jeżeli zaś w Towarzystwie .kredytowem żąda 
kto pożyczki do wysokości połowy wartości 
rzeczywistej, to poprzednio musi nastąpić 
oszacowanie dóbr na hipotekę ofiarowanych 
na miejscu przez zaprzysiężonych członków 
Towarzystwa. Wydana .dla" detaksatorów in- 
•strukeya nie jest pralByczpą, |.»o przyjmuje 
'■'nnczenie wartości w tak dWbnostlcowy spo

sób, juK5(]y.by chodziło o uzyskanie m a t e m a 
tycznej jSwności w rezultatach. A przecież 
wmlość dóbr jest zawsze i będzie ciągle 
zmienną, gdyż zależy hietyłko ud ogólnych 
stosunków ekonomiczny cii locz także od spo
sobu gospodarowania. Celem oszacowania nie 
może być wdawanie się w szczegóły niejako 
ułamkowe W z  tylko sprawdzenie, czy po
życzka żądana znajdzie pokrycie mniej u lę- 

i j w połowie wartości dóbr.

* Fręzydym n Wainlestnictwa
‘siiL-yptein-jZ dnia 22 grudnia 1876 r. 1- Pr> 
.0242 przedłużyło udzielone w miesiącu maju 
i. r. zezwolenie do zbierania*składek na rzec*, 
wystawy na dalsze 'sześć miesięcy to jes£,-*o 
:oniec czerwca 1877 r. — o czem koimssya 
wykonawcza komit(itu wystawy zawiadamia pa- 

ćw (>‘!egatów komitetu na prowincji. -J

O ST A T IIA  POCZTA

Izb a  ad w o k ató w  we L w ow ie wybra
ła na wabieni zgromadzeniu dnia 30 grudnia 
r. z. odbytem, następujący wydział na period 
trzyletni: prezydentem Izby i wydziału dra. 
Gnoińskiego, wiceprezydentami tirów ą Ma
dejskiego i Kolischera. Członkami zaś w y 
działu: Popiela. Hor wątli a. Po miano wski ego, 
Berlinem, -lokelesa. Dzidowskiego, Dobrzań
skiego. Gryszkiewicza i Freudenberga.

Dla i n s t y t u c j i  d y s c y p l i n a r n e j  
wybrano prezydentem Dr. TanniwieJkicgo. 
Prokuratorem Dr. Popiele. Wiceprokuratora
mi drów Raabego i Roberta C/.aykowsidogo. 
Zaś do składu Rady dyscyplinarnej weszli 
jako członkowie: drowie Uottlieb, Hoiwatb,
Polański, Wesołowski ze Złoczowa, Hofman, 
Dzidowski, Schrenzol, Wehaff. Jako zastępcy: 
Kuczkiowicz, W atoresiewicz ze Złoczowa, 
Wszelaezyński i Pomianowski.

Wiadomość o p r z e d ł u ż e n i u  z a w i e 
s z e n i a  b r o n i  do i marca spadła na Euro
pę jak przyjemna niespodzianka w chwili, 
gdy wybuch wojny zdawał się być już kwe 
styą kilku dni tylko. Można powiedzieć, że 
telegram o przeprawie wojsk rossyjskich przez 
Prut mniejsząhy był wywołał sensację, tak 
mało wiary miano już w możliwość utrzy
mania pokoju. Ale obecne zawikłania wscho
dnie tak obfite są w różne niespodziewane i 
zadziwiające zwroty, barometr polityczny tyle 
razy już okazał się zwodniczym, że zapisując 
niespodziewaną wieść pokojową z prawdzi
wym zadowoleniem, nie możemy niestety 
utaić obawy, -czy jutro nie, przyjdzie nam 
zdać sprawy z równie niespodzianej wiado
mości wojennej. Kie mamy jeszcze bliższych 
wiadomości, któreby wyjaśniały ten najśwież
szy zwrot .pokojowy w kwestyi wschodniej. 
Co wpłynęło na Porte, że zgodziła się na 
z a s a d y  propozycji mocarstw7, co skłoniło 
Rossyę do odroczenia a może do zaniechania 
akcyi wojennej — nie wiemy. Wszakże do- 
myślac-jfce można, że oba mocarstwa ulękły 
się w nstateuttf oliwili hazardownego k ró w , 
Porta, widząc się zupełnie odosobnioną, Eos- 
sya nie czując się dostatecznie przygotowaną 
do zadania śmiertelnego ciosu państwu, które 
broniłoby się z męstwem rozpaczy. Jednak 
przedłużenie rozejmu, to jeszcze nie pokój! 
To tylko odroczenie wmjny. któro zostawia 
nadzieję pokoju. Bywają wszakże chwile* w 
których sta”  liawęi. nadzieja ma wartość nie
ocenioną.

P l o t a  a n g i e l s k a  opuściła w tych 
dniach zatokę Bezika, w której od 1.6 maja 
z. r. stała na kotwicy. Odpłynęła do portu 
pirejskiego jakoby z przyczyn, nie mających 
z polityką zgoła żadnego związku. Zatoka be- 
zieka ma być zimową porą niebezpieczną dla 
okrętów7, ponieważ nie ma w niej dobrego 
gruntu dla kotwic. Tak piszą organa torysow- 
skie. Jednakże flota angielska przebyła w tej 
zatoce dwa najburzliwsze miesiące zimowe 
listopad i grudzień, a zimę 1853-54 spędziła 
w niej całą. Więc nie klimatyczne, ale raczej 
polityczne motywa wpłynęły na odwołanie 
floty. Bord Salisbury chciał tym sposobem 
dać Porc-ie wskazówkę, że w razie oporu, 
byłaby zupełnie odosobnioną. Wskazówka ta 
poskutkowała, jeżeli się nie mylimy. Sprawa 
odwołania floty angielskiej z zatoki bozickiej 
stała się. powodem poróżnienia dwóch repre
zentantów Anglii tv Stambule. Sir E l l i o t  
był_ zdania, że flota winna pozostać w zatoce 
bozickiej aż do stanowczego zawarcia pokoju, 
podczas gdy lord Salisbury, związany przy- 
izeezeniem danem Jgnatiewowi, upierał się 
przy odwołaniu, i dokonał swego. Sir Elliotowi 
nie pozostało wtedy nic innego, jak usunąć 
się z widowni.

Estafdte  paryska zamieszcza telegram z 
Pery, donoszący o szczegółach audyencyi dnia 
28 grudnia, jaką miał markiz S a l i s b u r y  u 
s u ł t a n a ,  komunikując mu uchwalony przez 
pełnomocników7 konferencyjnych program. Suł
tan miał wyrzec do .markiza następujące sło
wa : „Powiedz pan Najj. królowej*' swojej. że 
przyjęcie preliminaryów konferencyjnych prze- 
płaciłbytn ż y c i e m  ni o je ni. Powiedz Jej 
pan, że gdybym przyjął, wybuchłaby nie
chybnie i bezzwłocznie rewolucra między 
Otlonutnmni, i p rzy s/J^y  do katastrofy, sto
kroć straszniejszej niż nujsr™«za woiua'.- Sło
wni te, za których autentyczność oczywiście 
me lęczymy, kładzie w usta padyszacha ta
sze (Jorresponaance univcrseUe

Według TagUałtu bośniacki komitet po
wstańczy powziął uchw ałę, że powstańcy 
dopiero wtenczas złożą broń, gdy następują
ce żądania bośniackich raja sów zostaną speł
nione : 1) Połowa, gruntów7 w7 Bośnii ma się 
stać wdasnośęią bośniackich rajasów. 2) Spa
lone kościoły j Jpm y należące do em igran
tów bośniackich bawiących na austryacko- 
węgierskiem terytlryum" w7 lie&bie 200.000, 
mają hyc odbudowane na koszt rządu ture
ckiego. 3) W Bośnii ma być ustanowię 
rząd chrześcijański. „ 4) Wszyscy Tur-), 
rzy się dopuścili gwałtów7 i nadużyć m -

5) Wszyscy Turcy bośniaccy mają l;yć roz
brojeni. Dopóki te główne żądania uie.bątą 
spełnione, dopóty nic będzie spokoju .v .Bo
śni i; dopóty 200.000 emigrantów z Austry. 
Węgior, Serbii i Czarnogóry nie powrócą do 
kraju. Pozorne reformy nie zostaną przyjęte. 
Gdyby Czarnogóra. Serbia i Austrya gwałtop 
wnie wypędziły z swych krajów zbiegu* 
bośniacko-hercegowińskich lub gdyby mocar
stwa chciały z bronią w ręku zmusić Bośnię 
do przyjęcia pozornych reform, wtedy po-, 
wstanie niet-ylko nada! by trwało, ale daleko 
bardziej jeszczeby się rozpaliło; Bośhia do
póty byłaby widow iskiem okropnego rozlewu 
krwi, dopóki by nic została oczyszczoną « Tur
ków. Oddziały powstańcze, zostające pod roz
kazami pułkownika Despoto wicza, zostały 
uwiadomione o tych uchwałach bośiufckiego 
komitetu powstańczego i zgodziły .siana nic; 
po upływie zawieszenia broni mają na nowo 
rozpocząć kroki nieprzyjacielskie.

Nadesłano nam dziś z Konstantynopola 
exemplarz k o n s t y t u c y i t u r e c k i e j  w wy
daniu francuskiem. Dokument ten składający 
się ze 119 artykułów, poprzedzony .jest re
skryptem sułtana Abdul Hamida do \V. We
zyra Midhata baszy z dnia 1.9 grudnia 1876. 
Bania konstytucja nosi dato 7 zilliidje 1293 
(23 grudnia 1876.)

G e n e r a ł  Oz o m  aj e w nie może podo
bno wyrachować się z 1.600.000 rubli, które 
otrzymał był dla armii serbskiej od komitetu 
słowiańskiego w Moskwie.

Według telegramu Pressr z 29 grudnia 
stan zdrowia W. X. Mikołaja Mitiołajewicza, 
naczelnego wodza armii rossyjskiej, z n a c z n i e  
s i ę  p o l e p s z y ł .  Jest nadzieja, że W. Kiążę 
wkrótce* będzie zdrów7 zupełnie; zachodzi je
dnak wątpliwość', ozy będzie mógł pełnić 
uciążliwą służbę naczelnego wodza.

B u k a r e s z t ,  1 stycznia. Z po
w odu przedłużenia zawieszenia broni 
fi r m i a r  u ni u ń s k a ma być posta
wiona jiapow rót na s t o p i o p o k o- 
j o w e j .  s

Odpowiedzialny redaktor W ł a d y s ł a w  Ł o z i ńn s i.

PrawUcistwienngj W Pstnik, ogłasza ta- 
hetlaryezny. spis posiadłości ziemskich w gu- 
heirniach Wileńskiej, Kowieńskiej i Grodze ń- 
skie.j, wystawionych na sprzedaż przymusowi 
mającą się odbyć w styczniu r. b., a na ni.- 
cy ukazu 10 (22) grudnia 1865 nie mogących 
być nabywanemi przez o s o b y  p o c h o d z i 
li i a p o 1 s k i o g o i ż y cl o w s k i  cg ■». K [ is 
ten półroczny obejmuje 21 majątków, wysta
wionych na sprzedaż wyłącznie za długi pry
watne; z ogólnej cyfry na gaben<V 
ską przypada 6 majątków, tyleż n;i Grodzień
ską. a 9 na. Kowieńską,_________  jf

I z b y  f r a n c u s k i e  zamknięte zostały 
30 grudnia, ale zbiorą się ponownie na ses- 
sye zwyczajną dnia 9 b. m.

70-Cesarz W i 1 li c 1 m obchodził wezd 
letni jubileusz służbowy.

Temps w korespondencji z Nowego Yor
ku tak zestawia wiadomy dotychczas pe^ultat 
głosowania na p r e z y d e n t a  S t anów < Zje
dn o c z o n y c h :  Liczba głosów nlezakwćstyo- 
nowanych, które padły- na H ayesa Iw Ł ly- 
data demokratycznego) wynosi 164. łlczlia 
uiezakwostyonowanycb głosów na kandydat;!
republikańskiego 184. Zakwostyonow 
.jest 7 głosów stanu Karoliny połudn 
8 Luizyany; 4 Florydy, L Uregonu i 1 
montu.

m y ch
iow ej.
Yera-

2 stycznia. [Tel- )»'!)wu 
W lirew wszelkim zapownienioin u trzy
muje sio zdanie, że T u r c y  a stawić 
zamierza o p ó r  d o  o s t a t e c z 11 ° ś c 
budując na i z o l o w a n i e  Bo  w syp, 
w które wr Stambule silnio wjci’zą. ‘ 

® Ł «sista*Ł ts7 U 4»po l, 1 styczjiiłi; 
Na trzeeiem posiedzeniu konforenetfi 
T1 u r  c y a n ie  w n i ó s ł  a j e s z ipz e 
s w o i c h  p n m i o z y c y i .  Oliaudof(br 
oświadczył, że propozycye koufer,011'  
cy.jnc nic na sprzeczne ani z p o w ^ i  
ani z całością Tureyi. Ign;i,jjew p o 
wiedział, że Eossya czyni wszi jkie 
ustępstw a, ażeby tylko osiągnąć poro
zumienie. T urcya w  swoim własnY111 
interesie pow inna przyjąć propozycje 
mocarstw* Inni0*pełnomocnicy mona1'- 
clui potwierdzili słowa Igmdiew a. « V-
p l o m a c i  _ z d ; m  gjft b j Ć  s l v # , r | ł> 
przyjęcia p f lW l fy c h  i im U v fik a m  1 
szczegółach, których Tm-cya z a ż f 111- 
N a d z i e j ą  po  ko  jo wre g o  zm ' ^  
t w i o ii i a 11' w7 c i a, e-1 e

Zaprosz(«.A do przedpłaty.

Przedpłata mi L w ow ski' wy
nosi całorocznie w miąjscn (od 1 sty
cznia do końca grudnia) 12 H f,: po
cztą: .1.6 zł.; półrocznie (od 1 stycznia 
do końca czerwca) w  miejscu 6 zł., 
pocztą 8 z ł . ; ówierćrocznie (od 1 sty
cznia do końca marca) w miejsca 3 żł.. 
poczta 4 z ł . ; miesięcznie (od i  do koń-c o
ca każdego miesiąca) w miejscu 1 zł., 
pocztą 1 zł. 35 e t

Prenum oratorowie cało i półroczni, 
(którzy prenum erują od 1 stycznia do 
końca grudnia lub od 1 styczn i*  do 
końca czerwca) otrzymyją „Przewodnik 
naukowy i literacki,“ dodatek miesię
czny do Gazety Lw ow skiej bezpłatnie, 
ówierćroczni zaś i miesięczni za do
p ła tą , piepwsi 75 c t . , drudzy 30 et. 
Przewodnik prenum erow any osobno 
kosztuje rocznie 4 zł., półrocznie 2 zł., 

mwierćrocznie 1 zł.

W yka* osób zmarłych

w czasie od lig o  do 20go grudnia 1Ś7.6 r.
1. Maryan Zagórski, uczeń 4 klasy, 1. 12,

na gruźlicę. — 2. Marya Fasser, córka "Bu
niarza, 1. 10/12, na ospę. —■ 3, Julia Sziu lak, 
ieórka stróża, 1. 5/12, na ospę. — 4. A-aryan
Krameisen, dziecko .ślusarza, I. P /2 , na ph m
nice. — 5. Chuii Bari Rittner, syn kucharzu.
1. 1, ospę. — 6. Leopoldyna Udrycka, wv- 
ścicielka doBr ziemskich, i. 72, na suchoty
7. Władysław Struszkiewicz, syn majstra kra
wieckiego, I. 7, na ospę. — 8: Józef Jankie
wicz, leśniczy, i. 45, na porażenie ogólne. —
9. Paulina Wegner, córka obywatela miasta. I. 
38 na zapalenie mózgu. — 10. .Tózef Meissel, 
sziiifierz, 1. 53 niTwadę; serai. — 11. Marya 
Hubicka, straganiarka, l. 4S, na zapalenie płuc.
— 12. .Józef Kosmaty, preeiarz, I. 50, przez 
zagfcrzcnie. — 13. Katarzyna Kosmata, żona 
preiilarza, 1. 40 na przez zagorzenie. -—. 14 
Liwie Fiseh, dziecię faktora, 1. 2 na płonnicę.
— 15 Zofia Jurkiewicz, dziecię sługi, 1. l s/12 
lia ospę. — l.(> Aniela Szafrańska, dziecię lo
kaja 1. l°/13, na ospę. — 17. Franciszek Blank 
propinator miejski, 1. 63 na zapalenie płuc. 
—■■ 18. Balamon Lrich, sierota, 1. 6 na ospę.
— 19. Aniela Supińska, żona urzędnika kasy 
oszczędności, S 30, na mięśniak jajnika. —-■ 20 
Jan Rick, majster kotlarski, 1. 78 na zanik 
schyłkowy. — 21. Rozalia Paraszezak, córka 
murarza 1. 12, przez zagorzenie. — 22 Anto
ni llatupka, czeladnik lakicrnieki, 1. 60, przez 
zagorzenie. — 23. Józef Paraszcznk, syn mura
rza, 1. J -/12, przez zagorzenie.— N. Christmann, 
córka murarza, I. 1*/12, przez zagorzenie. — 
25. Anna Hałupka, żona czeladnika lakiernic- 
kiego, 1. 48, przez zagorzenie. — 26. Antoni 
Pfu-aszc.zak, dziecię murarza, 1. 6, przez zago- 
rzenie. — 27. Dorota Paraszezak, dziecię mu
rarza, 1. 11, przez zagorzenie. — 28. Emilia 
Zielińska, córka szewca, 1. sf12, na ospę. — 
29. .Julia Bielikowicz, żona c. k. urzędnika, 1 
19, na gruźlicę płuc. — 30. Józef Kalitowski 
dziecię zarobnika, 1. 4, na ospę. — 31 Kata
rzyna Białowąs, wdowa po obywatelu miasba 
1- 63, na zapalenie płuc.— 32 Tekla Wróblew
ska, szwaczka, 1. 50, na gruźlicę płuc. — 33- 
Zofia Torska, żona woźnego, i. 4J, na wadę 
serca. — 34. Eugenia Longschamps. córka u- 
rzędnika kolei, 1. 3 , na płonnieę. — 35. Kla
ra Askinasi, córka faktora, 1. 5 , na płonnieę. 
—- 36 Edward Steinberg, dziecię czeladiyJis,. 
kowalskiego, i, 24/ia, na ospo. —  37. Kazimi- 
ra Wagiuu', żona prywatyzującego, 1. 38, na 
raka macicy. — 38. Cliaje Dwojra Priver, dzie
cię fryzjera, 1. In a  ospę. — 39. Józef Richter, 
syn zarobnika, i- 4, na płonnieę! — 40. Micha
lina Urbańska, córka piekarza, 1- 5 , na ospę.
—  4 1 . M ary a  M iezk o w sk a , dziecko sz e w ca , 1. 
5 % n a  p ło n n ie ę , —  42. Jó z e f  K aize r, sy n  w d o 
wy, 1. i ,  m H ospę . —  4 3 . A loizy  M a y e r, enje,- 
ry tn w a n y  u rz ę d n ik , 1: 8 8 ,  ze s ta ro śc i. —  44 . 
A n n a  .U az u rld ew ie z , ihvw-ię zarobriicy , I. 3 ]/2

ospę. — 45. MaryCj B e r , có rka  z a fo b n ic y , 
1- 8, n a  ospę. — 46. K aro l P iirschei i były 
szyu k a r z , 1. 76 u a  zgorzelinę  k r ta n i .  — 47. 
Bronisław#- i i Ł k a ,  dziecię z a ro b n jk a , -i. 
1«/. W h C n iip U .! - ;  - D y m iń s k a .

Ir ,

S i m o n  oś'
\Y :



J a ll
SM*?®?

s
Lwowa,

(tycznia 1 8 7 7 .
pv/yjeclil

Duiii 5? ,
Hoł(. 1 Zoria.

E}) K. Bai,ftno'v ̂  z a va-
z Rzymu. TtfiTfi&Jski.

P d S. B ielsk i z L ipnik- - -  K. E ukasiew iez
imin u  — J. Papiira z Batiatyc-z.OkoelSu/a. 1 *

T. Dountaut

Kotel Europejski.
pP. A. Kownacki, z Czyżyk. Z. fitóiefew Sztoek-

hollUU.
Hote! Kuhna.

Pp. K. Chmielewski z Busk y  j-r „ . 
z Stryja.  ■'

Odjcc-Seali Lwowa,
Dnia 2 styczna 1887.

Pp. M. lir. Czosnovski «lo Brodów. ~  B i,r 
Kl.iuąrujeki do Sasoyyą—  M. Borowski do Podhajee — 
r .  Bogu,iii do' Kik/owiec. -  A. Cielecki do Poretowa. 
_  W. (ralowski do Krakowa. -  S . Kot osiński do 
Kraków ii. — o. OozoHaJ.ski do Eosiatyez.

Spo.tracienia meteorologiczne
.■z, dnia 30 grudnia 187G, godz. 7 rano. 

Parometer 732'47jihii. Psychom etr suchy —0.6°0. 
Psychometr wilgotny 0U7”C. Prężność pary 4.3uim. 
Wilgoć 08% . Zachmurzenie. 7. W iatr NJS.2.
Ozon 0. Opad w mm. z ostatnich 24 godzin. — |

Temperatura powietrza — 0.5uE ju.
B arom etr opada.

ji dnia 31 grudnia 1870, godz. 7  rano. 

B arom etr 720'58 mm. Psychometr suchy 2 3°C 
Psychometr wilgotny 1 '2 "C. _  Prężność pary  4-4 mm 
Wilgoć 89°/,,. Zachmurzenie 10. W iatr NK1 
Ozon 10. Opad w mm. z ostatnich 24 godzin 

Temperatura powietrza L8"R.
Barometr opadu

P o c i ą g i  k o l e j G w e .
Przychodzą do Lwowa.

Z Krakowa: o godzinie 5 m inut 30 rano (pociąg po
■ A .cmfl-ziniA O i)K

i atvuw** * - O............. “  AtiLiiuu ov/ Irtuu ^
spieszny); 0  godzinie 9 m. 25 wieczór (pociąg oso
bowy): o godz. 10 min. 35 przed południem  (po
ciąg mieszany).

Z Czerniowiec: o godzinie 9 m inut 55 wieczór (po- 
cia°' pospieszny), o godzinie 3 m inut 40 rano (po- 
eia° m ieszany); o godzinie 2 m inut 50 po południu 
(pociąg mieszany).

7 S tan isław ow a: (na  S try j): o godzinie 7 min. 58 
w ieczór (pociąg nr 2 ) ;  o godz. 8  m in. 52 (pociąg 
nr. 4);

2  podwoloczysk: (n a  dworzec w Podzam czu): o go
dzinie 2 m inut 54 rano (pociąg osobow y): o go
dzinie 3 min. 8  po południu pociąg m ieszany);

7 Podw ołoczysk: (na  dworzec lwowski g łó w n y ): o 
o-odz. 1 ® 33 wieczór (pociąg pospieszny); o
o-odz. 8  min 25 rano  (pociąg osobowy): o godz. 
3  min. 43 po południu (pociąg mieszany).

Odchodzą ze Lwowa. .
Do Krakowa: o godzinie 11 min. 3 przed północą (po

ciąg pospieszny); o godz. 4 min. 40 rano (pociąg 
osobowy); o godzinie 4 minut 45 po południu (po
ciąg mieszany).

Do Czerniowiec; o godz. 6  min. 25 rano (pociąg po
spieszny); o godzinie 11 min. 25 wieczór (pociąg 
m ieszany); o godzinie 12 min. 30 z południa (po
ciąg mieszany).

Do Stanisławowa: (na  S try j): o godzinie G m inut 5 
rano (pociąg nr. 1 ) ;  o godz 5 m inut 10 wieczór 
(pociąg nr. 3).

Do Podwołoczysk: (z Podzam cza): o godz. 11 m inut 
4  wieczór (pociąg osobowy); o godzinie 1 2  m inut 
1 1  w południe (pociąg mieszany).

Do Podwołoczysk: (z głównego dw orca): o godzinie 
G min. — rano. (pospieszny); o godzinie 10 min. 
3 7  wieczór (pociąg osobowy): o godz. 1 1  m inut 
45 w południe (pociąg mieszany).

Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do po
łudnika peszieńskier.o, godz. 12 w Peszcie odpowiada 

godz. 12 m. 20 v.'8 Lwowie.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Lwów, dnia 30 grudnia 187G.

1 . A k e y C  za sztukę.

Kol. g. B ar. Ludw. po 200 zł. m. k. 
Kol. lwow.czer.-jas. „ 200 zł. m.k. 
Banku liip. galic, 200 zł. w. a. 
Banku kredyt, gal. po 200 zł. w. a."

2 .  L i s t y  z a s i .  za 1 0 0  zł.
Tow. kredyt, galic. 5 %  w. a, .

„ „ „ 4%  „ .
„ „ .. 5 %  okresowe

Bauku hip. galic. 6 %  w. a. 
L ist; dłużne g . Z. kr. wł. G%  w. a

3 . L i s t y  d ł u ż n e  za 100 zł.
(yóln roln. kred. Zakł. d la Gal.

'  i Buków. 6 %  los. w 15 lat. 
now. kr. m. 6 %  w. a. w 15 at 

G% w. a. w 30 lat.

4 . O b l i g i  za 100 zł.
indemniz. galic. 5%  m. k. . .
Pożyczki kraj. z r. 1873 po 6 %  w. a.

5 .  L o s y  Miasta Krakowa .
Stanisławowa

6 . M o n e ty .
Dukat holenderski .
Dukat cesarski
P apoleoudor
■'ółim peryał . ■ • ■
iubel rossyjskl srebrny .

papierowy
jOG marek niemieckich 
Srebro ............................
Kupony w srebrze

p-itlCćl | żądają
walutą austr.

złr. ct. złr. ct.
2 0 0 50 203 —
109 — 1 .1 1 50
2 1 1 75 215 —
2 1 1 215 —

82 90 83 70
76 25 77 25
82 90 83 70
8 6 50 87 50
92 93

90 1 0

5 
1 

1

2 0

82 83
90 — 92 —

14 50 16 —
18 50 2 0

5 82 5 94
5 87 6 —
9 95 1 0 1 0

1 0 1 0 1 0 30
1 70 1 80
1 52 1 54

61 50 62 50
113 50 115 50
1 1 2 50 115 —

K u r s  g i e ł d yV -  T  i  e  «l c  ń  s  k  i e. j .
dnia 28 gTudma '187G.

płacą, żądają.

60.—
60.30

60.15
60.45

65.70 65.90 
65 70 65.90

262.50 263.50
262.50 263.50 
105.75 106,25 
109.40 109.80 
117.25 1J8

J .  D łU f f  l*SM>8tW4|.,
Jednolity dług Państw a w banknot 

maj-listopad . 
luty-sierpień . . . . .

Jednolity dług Państwa w srebrze
styozeń-lipiec . .
k wiecień-paźd z ie r n i k

Losy z roku 1839 całe . .
» 1^39 piąta cześć 4 %  .

18o4 po 250 z-łr.., .
„ 1860 po 500 złr. 5%  .
„ 1860 po 100 złr. 5 % .  . 117.25 118.—
„ 1864 (z premią) po 100 złr. 129 — i 29.50
" V ” po 50 złr. 128.75 129.25

K e n ty  Como po 42 lir, aus. . . , 24.50 24.75
L is ty  zastaw , domen państw, po 120

złr. 5% - • • ■ ■ , . . .  140.— 140.50
Austr. asyg- sTavl1- *wrotne 1878 5%  97.15 97.30
Austr. renta zł-wo.lna od podatk. 4%  70.75 70.95

- •  In * 1® |» o ż y e * k i  p i i h l i e z n e .
Galie, pożyczka krajow a z r. 1873 6 %  _ _  _  _

3 .  © b l i g a c y e  indemn. 5% za 100 złr.
Czech . . 100 — 101.—

80.— 81 — 
81.50 82.—

Bukowiny 
Galicyi - ■ •
Niższej Austryi- 
Siedmiogrodu
W ęgier - ■ ■ . . . .

4 . A k cy e .
Bank Auglo-aust. 200  zł. emit. z.j 1 2 0  
tost. kred. dla handlu po 160 z ł 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł 
Gal. banku hip. po 200 złr. . . ' ’
Gal. bankuhand l.tp rz . a 200zł. w pł 4 0 7  
Gal. zakł kredyt, ziemski a 2 0 0  zł. 
Banku narodowego a 600 złr. . . .
Kol. Albrechta a 200 złr. w srebrze . 
Austr. tow. żeglugi p a r .p o 500 z ł .m .k . . 
Kol. Ces. Elżbiety po 200 zl m. k. . 
Kol. Preszów-Tarn. (w. e.) a.200zł. w s r . . 
Póła, kolej po IOOO złr.

100.75 101.25 
71.75 7 2 . -  
73.50 74 —

68.50 68.75 
132.30 132.50 
638.— 643.—

816.— 819.'

3 4 1 . -  3 4 3 .-  
135.50 136.—

1778.—

płaca, żadaja. 
200.50 201.— 
110 .-- 110.50 
256.—i 257.—

77.50 78.—
84.50 8 5 , -

97.—
94.—
76.50

91.— 
106,50 
89 — 
9 8 , -

77.—
84.75

82,50 83,50
86,50 87
91.90 92.30

Kol. Kar. Ludwika po 200 zł. 111. k.
Lwow. Czerń, kolei po 200 zł. w. a, w sr.
Tow. kol, żel. państ. po 200 zł. m. l<.
Pułud. kol- państw, po 200 zł. w. a, 
i. Kol. węg- gal. a 200 zł. w sr,

5>. L i s t y  zast. losowane 
Ogólny rolniezo-kredytowy Z akład dla

Galicyi 1 Bukowiny, w 151., (;cyo 9 ,).- 
Powsz. austr. żakł. kred. ziem. 5 %  w sr. 106 - 
Gal. zakł. kr. ziem. Krak. los. w 18 1. 6 %  8 8 ,

„ n - ’> p p w 20 „ 7%
p. » ti >• 'v 36 „ 5%

Gal. ri ’ow. kred. w. a. po 4%
p po 5%  . . .

„ p p p P° 5%  w 37 la
tach zwrotne . . . .

Gal. banku hipot. po 6 %  . .
Gal. zakł. kred. włość, po 6 %  . .
Tow. kred. miejs. Iw. w 151. wyl. po 6 %  .

p p „ „ w 301. wyl. po 6 l,/o ■
Banku narodowego po 5%
Węg. tow. ziem. po 5 % %

p p _ „ po 5 %  . . . ............... .......
6 . O b l l g a c y e  z prawem pierwszeństwa (za 1 0 0  zł.). 
Kol. A lbrechta a 300 zł. 5 %  w. a. 64.25 64.50 
Tow. kol. żel. PreBzów-Tarnów (w. cz.) .

a 300 zł. 5%  w srebr. —•— —•—
Kol. pół. po 100 zł. 111. k.

„ „ 1 0 0  zł. w. a. . . . .
Kol. gal. Kar. Ludw. po 300 zł. 5%  .

II. emisyi . .
p p o p Gi- „
p p P p 1A - n •

Kol. Lwmw.-Czer -Jas. III. emis. a 300 
zł. 5 %  w srebrze z r. 186-5 

z r. 1867
z r. 1868

, . z r - !872 .
ęg. gai. kol. a 2 0 0  zł’. 50/o w sreljrzo

7 -  L o s y ,
Inst. kred. dla hand. i prz. po 1 0 0  zł. w. a. 164.25 164.7-5 
Clarego po 40 zł. ni. k ....................................31.— 31.50

85,50 8 6 .— 
96.25 96.75

99.50 100.50 
9 6 . -  97 —
99.50 100.—
96.50 97.50 
96.— 96.50 
9 4 , -  —.—

76.75 77.25
77.— 77.50 
67.— 6 8 .—

62.— 02.50

Kcglevieha po 10 zł. m. k.
Losy miasta K r a k o w a ............................
Pożyczka m iasta Budy po 40 zł. w. a.
Palfie.cn po 40 zł. 111. k .......................
P undacya szp il Areyksięcia. Rudolfa . 
Salma po 40 zł. 111. k. . .
S t. Genois ]io 40 zł. 111. k. . . .
Poż. m iasta Stanisławowa po 20 zł. w. a. 
Poż. Tryestu ]>o 100 zł. m. k.

,  „ 50 zł. 111. k.
W aldsteina po 2 0  zł. 111. k. . .
W indiscligriitza po 2 0  zł. 111. Ir.

W e k s le  (na o miesiące). 
Augsburg za 100 zł. w. p. n.
Berlin za 100 m ark w. 11 p.
F rankfu rt za 100 mark p. . .
H am burg za 100 m ark w. p. n.
Londyn za 10 ft. szt. .
Paryż za 100 fr. .

I ł i i r s  z ło t a
D ukat cesarski men.

„ pełnej wagi .
Korona . .
20-frankówka . .
Rosyjski im peryał 
T alar związkowy 
Srebro

płaca, żadaja 
1 9 , -  19.50
14.50
29.50 
3 0 .g |
13.50 
43. M
35.50
19.25 

118.—
60.25 
24.— 
24.75

15 ,
30.
3 1 , 
14 , 
4 4 . -
36.50
19.75 

119, -
60.75
24.50 
25.25

61.20
61.25
61.25
61.25

61.30
01.3-5
61.3-5 
01.35

125.65 125 90 
49.90 48.—

5.97.— 5.U0.—
5.97.— 5 .9 9 .- .

10.06.— 10.07.—

114.25 114.50

Z  lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
T eleg ra fo w an y  k u rs  w ied eń sk i 

30 uriniiiiaa 1876.
Jednolity d ług  państwa w banknotach .

„ „ „ w srebrze .
Losy pożyczki z roku 1860 .
Akcye banku wiedeńskiego . . . . .

„ „ kredytowego bez kiipimu
Londyn 10 funtów szterliugów 
Srebro . .
Napoleondor . . .
.Dukat cesarski men.
1 0 0  m a r e k ............................

złr. ct.
60 95
6 li 40

1 1 0 25
818 —
135 60
124 75
113 65

9 98
a 94

ul 50

(6100) grffimtjitffe.
&a§ f. f. Sctniftcrimn be» S itnm t ijat 

wtterm 25 fficcem&iT 1.876, 480^/M. J .r
ben periobifrficn Srudfdjriftcu „Slrbmtcr^eu 
tung" iu SBcrn uitb „®ie S a 3 W a d) t o c i a 1- 
bemolratifdjf geitiina" in 3 iint{lv.
brź § 2u brś sjSref3qeirtb“3 oftoobit fur
btc im 9icitf)'3votf)e bcrtrrtcncu Ioutjjvciaji' nub 
fianber fntjjogrn.

Stu Olu mm @y. 2Ka|cft«t bf«
®U6 f. f. yonbr»gcvtd)t SBiftt 
I)ut auf Stntrafl ber f. f. @tflflWa: 
crfanut, ba<5 ber Snbalt bro iu brr 
brr Britfdjrift „SHuftrirtOJ SBicn« , 
bom 18 SDccetubcr 1876 crtt£)altciti lt T iu 
mtter brr Vtuffd)rift „Sic gfeinbc te i  ®E«|a=
blatt" bud Sirrgrijm nad) § 306 t)- 5d.:..s. . , „ 1. u MS tot. i?, y

‘ DUsó « r r g r i ) r n  u a u j § -
griinbr, uitb t'y tuirb nud) § 408 r -  •
ba^ Slerbot brr SBcitcnicrbrcitung bic|rr v.u' 
fdjrift auggefprodim.

SBieu, nm 21 Drccmbcr 1876. 
3Beittcnf)ilfcr m. p. SEijuIlntger m. p.

Sm Dlamen <Sr. SJlajcftot bed ftY., 
f. f. Soubesgeri^t SBicn oly ^rrpgrndjt

i)at auf Slntrag ber f. !. @tautganlbtt'ltfcf|uft 
erfannt, buf) ber Snljult bcś iu Der. 10 ber 
3ritfd)rift „Zvesti SJovauske“ bom 17 ®ecrm* 
ber 1876 unter ber S(nffcf)rift „Zunedbuna 
prorinost ((Sine bernui^laffigie ipfltdjl)" cn i 
Ijaltenm Sluffa^eś ba^ lngei)eu uadj § 300 
@t. &. brgriinbr, mib r« tuirb uarf) § 4-93 
@t. ijS- C>. ba^ Slerbot ber SBeiterberbreituitg
biefer ©rurffd;rift auSgefprodjcn 

miL-it hen 21 ©ecember
"  u  ,, ,  . . .

SBiru, ben 21 ©ecember 1876. 
SBeittrnljiHcr m. p- ©fjattinger m. p.

©ag f. f- )2anbe»= nlS Irefjgeridjt in 
I r a n  bat iiber Sbttrog ber t.J. ©taatśmnuafK 
fdhaft in f^oigc beS lejdjlujjey> bom 1G i 
cemfier 1876 k  3286o, ju  Siedji erfannt:1 X O-, t , o o,.;r„vtifpLi ,„it s,.v sir

$ rag  [jat 
fcfjaft
cemfier l»yo, g .

© c r  S n l ja f t  beS D c itn r tife fe  m it  b r r  21nf=
,.N a s  blahobyt 1 “ in  b e r  ^ e i t f d j r i f t

h “ I r .  292 nom J4 ^cccmbcr 1876 b’JL i. AiOA LIUIH
nbet ben ©tjatbeftanb beiS im § 65 ad a 

Jbejcidineim ^erbrcdjcuś brr Siorung 
^  Tben SBit ê itnb tuirb batjer unter 

'■Gdtiguug ber b.erfiigten 5Btv 
§§ 489 uitb 

e SScrfafirm eiit=
birfrr ©rmf= 
'“ ”Uv biT mit

®cr Supaft be» S lrtife fó  mit ber Jlnf,
jujrift „ Ndstrifiiy miui^ir S t r u n i n  ber 
tjcitjujrift „Po,sal z P r a l i j 9 t T .  3.20 bont 14 
©cccmber 1876 begrunbet ben ©fjatbeftanb &cg 
itn § 30.0 ©t. ©. bejeidjnrtrn ^crgefjeud ge= 
gett bie bffnttfidjc lllnlie unb Drbnuug nub 
miro batjer unter gfeidpritigrr iBeftatigung ber 
urrfugtm ffiffdjlagitatjme auf ©ntnb ber §§ 
489 jinb 493 S t. fp. D. baS o&jectibe SBrr* 
faijreit eiinjctcitct, bie SBeiterbertireitung biefer 
—yucffdjrift uertmten uitb -bie SBcrmdjtung brr 
mit Sjefdjtug betegten @j;emp'fnre nerorbnet.

® a »  i. f. ilanbetl*  a td  ^ r c f jg e r id j t  iu  
$ r u q  (ja t a u f  S fn tru g  b e r  f. f. Ś t a a tb u u m a iP  
jctjaft in  g o ig e  beS iScfd jtu fjed  b o m  16 ®e= 
cem ber 1 8 7 6 ,  3 2 8 6 7 , jtt fRedjt e r f a n n t :

© e r  F tnfm lt hed S e ita r tife fS  m it b e r©er Sntialt beś Seitartifets
ęfi-lłvtf+ r\i? * ..ntiłinr/i ivnic|{7iu t]t Ol*V

S k I
i d

ń it

Sluffdjrift , .ó 6  purceiitoYÓ puj<
ftfjrift „Pokrak" SRr. 346  bom 14 ©eccmber 
187(jr begritubetben ©tjatbeftaub be§ im § 65 a 

® . bejeidjnetcn ScrbrcdjenS ber © torung  
ocr iiffenttidjeu )){u 6t. vtnb mirb batjer unter 
BIemjgeitigcr SBeftattionng ber oerfitgtcu 93e= 
|d)taguaf)me auf @ n m b 'ber §§ 4 8 9  nub 493  
,  objectibe SBerfatjrcn eingefeitet,
bte Sbcitcrocrbreitung biefer © rudfdjrift »erBo* 
ten uitb btc 9?ertticfjtitttg ber m it 93efcf)fag £>e= 
legtcn ą -em p lu re  berorbnet
id fianbes= al6 SBrcfigeridjt in
f t  m ' S f  hltra8 bfr 1 1 ©taatsauwatt* 
S u  ber 1876 « w m  11 ®e=u m b t i  I b / b ,  0  3 2 . % 4  J u  g j f ^ t  e r f f l tm t ;

fdirift  ̂ mit ber STuf*
m “ a? .loBratb Łeffer inerben-in u i ^cttjdjrift „Strbciterfreitnb" 97r 23 bom

m h TOu 87^  6e9rfinbrt Ben ©tjatbcftaub beż 
!. 09 ̂ 00 lt. 302 st.@ . bejeidjneten Sergrfjenż
W '  unb Orbnnng; ber

f  f t 9f ŁIJS(6pn C h im e r biefer Beitfdjrift 
unter bet 8tuf|Arift „Ceffurt bie Stupmi m d l  
burger. ®b9ebrudte Sfrtifet beinfjaltet ben 
©fjatbcftanb beg SScrgelienS gegeu bte offcnttidje 
97u[)C unb Crbnttng bett §§ 302 unb 305 
©t. ©., unb cnbticij ber in berfelben 9hunmer£ 
in ber ff{imr !f -Socateż" unter bent @d)fag=L 
worte rr?frbcttertos“ erfdjicitcnc Slrtifet eutfjeitt 
ben © jjatbfpT^^-igergeljena gegen bie offeit* 
Gid)e Drbnuug tntdj § 302 S t. ®.
uitb ' uyą-P bal)er unter gfe.idjgcitiger ®eftiiti= 
gnng ber oerfugten iBefdjtagnatjuic auf ®ntnb 
ber 489 iinb 493 S t. 9). O. baż objectioe 
P 'l'‘ffal)reit eingeleitet, bte SBeiterbertireitung 
biejer ©rndfdjrift _ berbotett nub bie S?eviiidj= 
tlt0g ber mit Iflrfdjtag betegte.ii (Sjempfare 
Oerorbuct.

- i O g ł o s z e n ie .
-mu.  Ci. k. Stjd pow. w Rzeszowie 

'óuwpaPattiia, że d o c h o d z e n ia  mityscowe celem

nut
K a ż d y  k to  
stosunków

założenia księgi gruntowej dla gminy kata
s t r a ln e j  Dnthlniauka z miejscowością Podpro- 
mie dnia 3 stycznia 1877 r. rozpoczyna.

ma interes prawny w zliada-
  .. posiadania może. się. zgłosić

i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnienia luli 
oclirony swych praw za stosownie uzna.

Rzeszów 29 grudnia 1876.
(9) © g -J o s z e n le .

L. 4171. (J. k. Sąd powiatowy zawia
damia, iż złożono u niego zostały do po
wszechnego przejrzenia, arkusze posiadania i 
inne akta służyć mające do założenia księgi 
hipotecznej dla gminy Piaski i Grzegórzki.

Zarzuty przeciwko prawdziwości arku- 
szów posiadania wnoszone być mogą w Są
dzie powiatowym w Krakowie dnia 4 sty
cznia J877 r., na którym dalsze dochodzenia 
miejscowe, przeprowadzone będą.

Kraków 29 grudnia 1876.

(9) O g l« s a e ia i« .
L. 4171. O. k. Sąd powiatowy zawia

damia, iż dochodzenia miejscowe celem zało
żenia księgi hipotecznej dla gminy Tonie d. 
9 stycznia 1877 r. rozpoczyna. _

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych,

Kraków 29 grudnia .1876.
3—3) E  <1 y  k  *.

niemniej w lwowskiem czasopiśmie: Prze
gląd administracyjny i sądowy: zaś wpisy 
do spółek gospodarczych i zarobkującym w 
Gazecie Lwo wsk tej.

Złoczów dnia 23 g r u d n ia  1870.
(6185 I—3) (y b i l  t.

3 . 1OÓ05. Son ©fitr bró f. f. Mrci-Jgr 
ridjtcl iu Stanislau liurb tjscuiit befannt gc= 
uincljt, bafj ju r (Siubnuguttg brr Sdjutbfovbr= 
rung bon 300 fl. ii. fammt bru bom 8 . 
£>ftu‘orr 1870 attgrfangm bię junt ;)a(unq-5= 
tagr laufrubrr 9 fl. 5. jgj. monatticfjcti Binjrtt 
brr fcl)bit mit 2 fl. 2 fr. ii. SB. 3 f[. 87 fv. 
86 fr. ó. 2B. 3 ft. 51 fr. ttub brr mit 8 fi. 
87_ fr. inerfunntcn ©rrid)t§ nub ©yccutionS* 
fbftru ju  ®uuftcii brs Jakób Ghaniaides, btc 
ryccutiur jyeifhirtuug ber, brr ©djutbncrin g-r. 
Henryka Topolnicka gct)bitgrn sub nr. 174j/4 
itt Stanislau grtegntrn STirutitdt, unter ttad)= 
ftrfjrnbrn g-riHnrtuugtirbiuguugrn btirgruoinutcu 
Ibcrbru tuirb: —1

(5871.

b.se

L. 5981. Dnia 17 stycznia 1877 r. o 
godzinie 10 rano odbędzie się w tut. sadzie 
rclicytacya realności Nr. 214, 2.15 i 237 w 
lliskowicach, ciału tabularnego nie stanowią
cych ,Michała Kudłatego i spadkobierców 
Jana Kudłatego własnych w sprawie Anto
niny Biało,skórskiej u 100 zł. ■/. jju . Ccnn 
wywołania wynosi 103 zł., wadinm 'JO ,zł. 
30 ct Przy' powyższym terminie realni 
ta za j a k a k o l w i e k  cęnę będzie sprzedaną. 

lieszte wuninkow wollio  ̂ w catejszjuu
Sądzie przejrzeć. J 1 _

O. k. Sąd powiato.wy ni. cl.
Sambor dnia 31 sierpnia 1876.

(3 1—3) H o n k n r s .
\j. 25.110. Na jedne a ewentualnie kilka 

posad, asystentów pocztowych w obrębie e. k. 
Lwowskiej Dyrekcyi poczt z poborami XI 
klasy rangi i za kaucyą w kwocie 400 zł. 

Podania należy wnieść w przeciągu czto- 
do ' c. k. krajowej Dyrekcyipech tygodni 

roczt we Lwowie.
Lwów dnia, 30 grudnia 1876.

(6 1 3 8 )  O d e z w a *
L. 1 3 .3 2 2 /c y w . Złoczowski c , k . S ą d  

obwodowy jako iiandlowy poda.je do wiado
mości jiiihlieznej, że w roku .1877 ogłaszać 
będzie wpisy do re.jestriT hanllloWego w ga
zetach urzędow ych: lwowskiej i wiedeńskiej,

1. 3 ttr ftcfutibnt gcilhictuug ber, ber 
f$rait Henryka Topolnicka gcłjiirignt in Sta- 
nislau sub nr. 174% gctcgencu iReafitdt mem 
ben jroei ©ermiue nub jiuar auf ben .18 San 
ner 1877 unb auf ben 8 jyelmtar 1877 jrbe?- 
mat nut 10 1U)V 91ormtttag§ l)ievgericf)t§ ,(ic= 
ftinimt.

2. 9tfś 2tu-3ruf§breiS lutrb ber gcridjtlid)r  •» , ,.r • .. OĴ i...___eiTjobenc ©d)ahungbmertf) im Slctragc bon 
i ,727 ff. 40 fr. 0. ŚB. aHijntommnt, unb tuirb 
bie muatpitc fReafitat^fu-i birfru jmei '®crmi= 
nen nicfjt unter bem todjutymgiSiu,vtl)e I)injtatt= 
gegeheu tuerbett. *'“* 4

3. ® ° r  93ffiiu ii b e r  fj-eiltuctfu tug . Itai jeb e r 
M au flu fttg e  e tu  -c-abiiuu im  S e t r a g e  lun t Mi0 '' 
bl’ o ^ ll3vuf§l,vfifr,a. in n tu b e r  © u titu ie  b o u  
1 7 3  fl. ii. ,9B. im  a h u . g S t rtam  o b e r
c " ieb ttd ) b e n f e lk u  g U - i^ jrp c t t tc n  óffeu ti 
9 8 e v fl)p a p ie rn t nad) bem  teiyfeu a l t t i d )  t io t i r  
rnt STtrfc berfefbett, ober iu  S ta t i i s la u c r  ober 
L e m h e rg e r  © p a r  i a f j ć u i 1 dj c 1 rt ju .fS anbn t b v 
^eiU )ict{ )ung§fcnuiffiou  j u  rrteg eu .f © ie fe s  Tia 
b iu m  m irb  a lg  S tngelb  b e tra d jte t,  bem  © rfte l) .r  
im  g a h e  be§ (B a a rc rfag rS  in  ben  f e m f p r r i - j  
e in g e re d jn e t u itb  in  gevicf)tlid)e 5 ? e tw a f)n tu g  
g e m n u m e n . ©ie. SSabien be r i ib r ig e u  S i j i t a u f r u  
fjiu g eg cu  w e rb e n  bcnfctbeu-fogtcicl) n a d )  © d )lu |)  
be r j je ifb te tu u g  jn r itc fg e f teh t w e rb en .

4 . © e r  S rf te lje r  ift bcvpf[id)tet_ b iu tte u  
3 0  © a g e u  itacf) błiccljt-otraft bob ben B i j i t a t i o u ł  * 
a f t  j u r  © e rid )B w iffe itfd )a f t  nehm eitbeu] 3K’ 
fd jeibeb ben  b r i t te u  © je i l  beb J ta u fp re if r ?  je 
bod) a tle u fa f tb  gegeu (S in re d jm tu g  beb t n m r , 
e rfe g teu  S )ab iu m »  het ® e v id jt j t t  e rteg eu , 
b te iilirig e tt jW et © rittf je ife  beA M aiifpreifeG
a ber b iu n e n  3 0  © a g ri t  n a d ) j)ie d )tc fv n ft beo 
bie. 3 rth tn u g § o v b n itn g  fe ftfe h n tb e u  g e r id jltia je u  
)Befd)etbe? en tw eb e r b e r g e r id itlid je u  Ulitwet-



n
o

jung gcmafj ben §t)pot£)cfarg(aubigcrn ju  be= 
jaljicn ober bet (§cnd)t baar jtt erfegeit, im 
jtnifd)cn aber biefcu 91cftfaufprei3 im fiaftcm 
ftanbc ber crftanbcitcu Srealitat ju Oerfidjerit 
ttttb bom ©agc ber pftfifd)en 35cftfciibei’gabe an 
mit G°/o Sntereffcn itt tjafbja^rigcn anticipa= 
tiben Słatcu git uerginfcit, ttttb biefe 8 j ttf,en 
of)ne Ślbjug ber .©infommenfteuet geridjtlicK) 
git ©unftcn ber (SjecutioitSmalfe gu ertcgen._

5. 9tacf) ?tuśmci§ ber GśrfuUung ber im 
borftctjenbeu Stbfajjc angcfitfjrten 93cbingungen, 
mettng(etcf) ttocfj bor bem roirfttd)cit ©riage ber 
Ie$teii jwci ©rittijeiir bc8 Saujpreifeg, mirb 
bem Srftcfjer ber pfjififdje 93efii) ber erftam 
bencn Meaiitat iibergebett werben. ®ic bitd)er= 
Iid)c Uibcrtragung berfffbett ing ©igmtfjinn 
brg Srfteljcrg crfotgt erft ttadj ©rfuffuitg ttttb 
SLtomeifuitg atter ^bifOLctting^Dpbiitguifft*. 3u= 
gteidj werben fainint(id)c ©dfuibcn ttttb Safteit 
non bieitr Oleafitat gcfofcfjt ttnb anf ben Sattf= 
preiS iibertragen Werbcit.

6. ©obte eitter ber ©atsgiaitbiger bie 
fejfalftung [eitter gorberitng bor Slblattf ber 
bertraggmajfigeit Sluubigunggfrift atto ben SDZeift= 
-6otĘ)C nid)t geftatten, fo ift biefe gorbcrttttg 
bon bem @rftet)cr imter ©inredjuung in ben 
SJteiftbott) ju r śaffiung jtt ubentcipuen.

7. ©te llibcrtraguitgśgebitfjr bom fret- 
gtidjen MYutfgefdjdfte, [omie atle fouftigeit mit 
ber Scfiijcufuijrititg ttnb (Stnorrfcibung oer= 
ćunbenen ikoften fowie bom ©age ber 83efij}= 
cinfiifjntng audj bie ©teitern fjat ber Gśrftctjer 
ang Śigcricm ofjnc fRegrefj ju  tragen, maljrettb 
bie SBeridjtigung atter ©teuern ttnb Stogabcn 
big junt borgenanuten ©age attS bem Sbattfs 
prrife ju gefcfje^en tjaben roirb.

o. gaito ber ©rftdjet attdf) nur eitte ber 
borgenanuten 83cbinguugrn nidjt twfiftanbig 
crfiittt, |o berfdtlt [eiu SSabittiu ju  ■ (Suuften 
ber §i)pot£)cfarg'tau()iger attf| 9X6)cf)£ag iljrer 
gorberungeit f. 9L (Ś. nad) ber grunbbud)cr= 
lidjctt 9taugorbnung, eg mirb biefe Mcatitiit 
otjuc 33ornafjme eitter uetten ©djatyung bci 
cineut cinjigcn ©eriniite auf ©efatjr unb So= 
ftcit beg bertraggOnidjigeu ©rftetjerg berfauft, 
unb berfetbe fitr ben aiffćiffigeu ©djabett mit 
feittent ganjcn SBcriuogett bcvautmorttid)Tlberbcit.

9. Sotttc biefe dReatitctt itt ben obigett 
jmci Łcrminen itber ober ttm beit 9CuSrttfg= 
preiś nidjt berfauft werben, fo mirb jur $eft= 
ftettung crfeidjternbcr Sebingmtgen eitte ©ag= 
fafjrt auf ben 15 gebruar 1870 urn 4 Utjr 
9tad)mittag§ mit bem 93eifitgcn anbcramnt, 
bafj bie ltidąt crfdjeiueuben §bbott)efargIdubi= 
ger at§ ber ©timmemuc^rfjeit ber ferj^jciucn* 
ben beńretcub angcjel)cn werben.

10. B R  e>djd^nitg»aft unb ©abu[are% 
traft ber ju  bcraufjcrnben fReatitdt fantt itt 
ber fjiergcridjttidjen 91egtftratur eingefeljeit 
werben.

Staiiislau ant 28 Dftober 1876.
(6191 1— 3) L. 85043.

©glos^eieic koiikm -sn.
Wydział krajowy w skutek opróżnienia 

Ł ćfleg o  miejsca wsparcia dożywotniego wo 
iundaćyi ś. p. Pelagii Bussauowskioj i na 
wnioseK kuratora "Wgo Piotra lir. Moszyń
skiego, iż opróżnione miejsce innej osobie 
udzielić zamierza, ogłasza niniejszetn nastę
pujący konkursy

Prawo pobierania wspk-ć dożywotnych 
z tej fundacyi mają inwalidzi wojskowi, pol
skiego pochodzenia, rzymsko-katolickiej reli- 
gii, tak łacińskiego jakoteż grecko-nnickntgo 
i ormiańskiego obrządku, lab też inne osoby 
polskiego pochodzenia, rzymsko - katolickiej 
religii, tak łacińskiego jakoteż grecko-uni- 
ekiego lub ormiańskiego obrządku, które w 
jakimbądź innym zawodzie zasługi dla kraju 
położyły i znajdują się w potrzebie.

Prawo nadania wsparć dożywotnych 
przy;sługuje kuratorowi fundacyi W Panu Pio
trowi hr. Moszyńskiemu, wszakże za dekre
tami przez Wydział krajowy wystawionemu

Wzywa się przeto wszystkie po wyż nad
mienione osoby, które z uprawnienia swego 
do użytkowania z tej fundacyi korzystać pra
gną, ażeby \V przeciągu dni trzydziestu od 
daty trzeciego ogłoszenia tego konkursu w 
urzędowej. Gazecie Lwowskiej  ̂wniosły swe 
pisMtnie. tudzież o ile być może udokumen
towano podania do Wydziału krajowego, a 
w szczególności dołączyły także stosowne 

gświadectwa co 'do„wykazania religii i obrząd
ku jakoteż i ubóstwa.

Z Wydziału krajowego.
We Lwowie dnia ;27 grudnia 1876. 

(6177 1— 3) L- 4338T
©gioszeisie licytacyi.

lin ia  18 stycznia 1 lutego i 22 lutego 
1877 r. każdym razem o Ifl,godzinie rano, a 
to na dwóch pierwszych terminach powyżej, 
lub za cene. szacunkową 318 złr., na trzecim 
zaś i poniżej tejże sprzedanym zostanie grant 
1/ie część roli Jattczowki i domostwo pod 
1. 123 w Grzeehyni położone,_ Jana Kaniego 
Mendrali własne, na zaspokojenie pretensyi 
lzaka Landrera 275 złr. z przynaieżytościami.

Warutiki licytacyjne, protokół zajęcia i 
oszacowania wolno tutaj przejrzeć lub od
pisać.

C. k. Sąd powiatowy.
Maków 10 grudnia 1876.

(6183 1— 3) E d y k  t.
L. 9175. Stanisławowski c. k. Sąd ob

wodowy uwiadamia nieobecnego Josla Tur
niami z Nadworny, że na żądanie Nathana

Yogla, żyrataryusza wekslu z daty Stanisła
wów7 27 kwietnia 1876, nakaz zapłaty sumy 
154 złr. 99 ot. u7, a, uchwałą z dnia dzi
siejszego przeciw niemu wydany i ustano
wionemu kuratorowi adw. dr. Szeparowiczo- 
wi w Stanisławowie doręczony został.

Stanisławów 2 sierpnia 1876.
(6178 1— 3) E d y lt t.

L. 16820. C. k. Sąd obwodowy w Prze
myślu zawiadamia niniejszetn Tytusa Cyrań- 
skiego i Franciszkę Kuszczykiewiczowut, z 
życia i miejsca pobytu niewiadomych, a 
w razie ich śmierci ich niewiadomych 
z nazwiska i miejsca pobytu spadkobierców, 
że przeciw nitn wytoczyli Maryanna Sabaraj, 
zamężna Byinańska, Karolina Sabaraj zam. 
Patrynow a, Anna Sabaraj zam. Dziedzicowa 
i Michał Sabaraj pozew o wykreślenie ze sta
nu biernego realności w Przemyślu p°d 1. k. 
22 na Zassaniu położonej, A iw a zastawu dla 
sumy 482 złr. w. a. z ipn., i że dla nich 
Sąd kuratora w osobie adwokata Pelsztyń- 
skiego z zastępstwem adwokata dr. Bosenba-
cba postanowił.

Wzywa się przeto tychże, z życia i 
miejsca pobytu niewiadomych, by postano
wionemu kuratorowi potrzebnych środków do 
obrony udzielili, lub innego zastępcę sobie 
obrali” i o tern sądowi donieśli, w przeciwnym 
razie bowiem, szkodliwe zaniedbania skutki 
sami sobie przypisać będą musieli.

Przemyśl 29 listopada 1876.
(6184 1— 3) @ fc i t t.

3 . 9448. Słom f. f. Sh’ei§gcvidjtc 311 Sta
nisławów7 mirb befannt gemadjt, cg fci ttber 
bas gcfammtc, wo hunter befiinblicfg, ben>c= 
gtid)ć, jo wic iiber bag, itt brn Kiartbcrtt, fur 
iuelcije bie SloufurSorbituug bont 25 TDejember 
1868 iii. @. ©. 1869 91. ljg tit gelegcne un~ 
beweglicije^lłermogeu be» Leon Mosberg @a= 
(aittcricwaareui)aitblerg m Stanisławów ber 
iłloitfitrg eroffnet worbett.

3 itr iicititng begfeiben imtrbc ber f. f. 
||anbc§gertd)tgrotf) 0. Zacltariasiewicz unb alg 
eiuftweiiiger 9JtaffctJcrwaltcr ^crrCbaini  Mei- 
sels jbeftuumt.

9łl(e bicjenigctt, Wcidje gegen biefe Storn 
fttrgtuaffe eittett 2(ttfprud) at§ Sottfurggldubiger 
crljcbett WoCett, f)aben iljrc gorberuttgen, felbft 
weun eiu 9łed)tsftreit baruber aufjdngig fciit 
foiltc, iuerfiaib ™0 Siagett, bom Jagę ber 
kuubntadjiiug biefcg ©bictes an, bei biefeut 
f. f. Sireiggcridjte nad) słłorfd)rift ber iloufurg= 
orbuium jur SKctnicibung ber łu bcrfcibcu 
augrbrotietcn <Pad)tt)Wc, ju t s2tninctbimgr ttltb 
bei ber auf bett 27 Dftober 1876 10 llfjr 
SSormittagd feftgefebteit Jagfaljrt ju r iiiqut= 
birtiug ttltb ju r 91ang0eftimmung ju bringeu. 
©iefc Slagfaljrt Wirb jugteid) a(§ Slicrgtcidj§= 
tagfatjrt beftimmt. _

SDeit bei fciefer atigemcinen i£agfai)rt 
erfdjeineubeu augemeibeteu ©Idubigeru ftcljt 
bag 9ied)t git burd) frcic 9Sa^I ait bie Stefie 
beg IDiaffeoerwalterg, fciiteS ©teibertreterg ber 
SDtitglieber beg ©ftiubigcraugfdjufjrg, we(d)c 
big bai)iu im Siutte wareit, auberc ^erfouett 
ii)teg SBertraucng cnbgiitig fu berufen.

3 itr ^eftiitiguitg beg bont ©cridjtc _be= 
ftellteu ober (Śruetttmng eine§ attberen 9JLtffe= 
berwaiterg ttnb ©teibertretterg begfeiben unb 
jur 2Bai)t eiitcg ©[dubigcraugfd)ufieg wirb 
eiuc Xagfaijtmg auf beit 21. Siitguft 1876 um 
10 lli)r S5orniittagg auberaiunt, ju weid)er bie 
GMdubigcr itutcr Ś3etbrittgmtg ber ju r^efd jeis 
ltigiing itjrer litfpm djc bieutid)eu SMegc jtt 
erjd)euteu borgetaben werben.

3 ugieicf) wirb beit ©taubigcrii, wetdje 
nid)t tu Stanisławów7 ober im ©prettgei beg 
Ijiefigett ftiibt. beiig. 33ejirfg ®crid)teg wofjncn, 
eriimcrt, bafj fie nad) §. 111 ber St. D. einen 
l)ierortg woi)iti)afteu 3ufbdfuugg= beWoltntdd)= 
tigten nai)mt)aft ju mad)eit t)abcu, wibrigeug 
itiier ?Lttrag beg Stoufurgfomiffdrg auf ii)re 
G5efai)f ttttb Koftcn eiu iturator fiir fie befteitt 
werben Wiirbe.

©te weiteren SScroffentlictjuugcn im Sattfe 
Otefeg &'onfui|/berfaf)mtg Werben burd) ba§ 
V(mtgbiatt ber Sentberger ^eituug befannt 
gcgcbcu werben.

Stanislau, 7 Sluguft 1876 
(6162 1— 8) E d y k  t.

L. 7681. Wojniłowski Sąd ]to wiato wy 
ustanawia w skutek-pozwu egzekucyjnego Dy- 
rekc.yi Zakładu kredytowego włościańskiego 
de praes. 17 maja 1876 J. 32020 przeciw 
Jurkowi i Tekli Gadomskim pto. 76 zł. 4 ct. 
dla. nieobjętej masy spadkowej Jurka ) loku 
Omi«urRkicli kuratorem Fodia 01exów z Mat- 
tynowa sriu-?&o j  doręcza tnu nakaz płatuiczy 
z Jfcjjz(;rwca 1876. fl#

Mojniłów 11 iistopaua m7fi 
(6161 1— 3) E <1 y k L

L 76(55. Wojniłowski Sąd powiatowy' 
ustanawia w skutek pozwu cgzekucyjne»-o Dy
rekcji Zakładu kredytowego włościańskiego 
dc praes. 1 listopada 1873 1. 4470 przeciw 
H ry n io w i  Htefaniszyn pto. 2J0 zł. 51 ct. 
dla" n ieob ję te j  masy spadkowej Ilrynia Stefa- 
niszyn, kuratorem Aniona Dankiowicza z 
Uzerniowa i doręcza nakaz płatniczy z 5 li
stopada 1873 1. 4470.

Wojniłów 11 listopada 1876.
10105 J— 3) O b w i e s z c z e n i e .

]j. 59871. G. k. Ministerstwo obrony 
krajowej w porozumieniu z c. k. Minister
stwem państwowem wojny i z c. k. Mini- 
stwem skarbu wyznaczyło na zasadzie ces.

rozporządzenia o kwaterowaniu wjska z 15 
maja 1851 nr. 1 2 ^  dz. u. p. kwotę- dwuna- • 
stu centów i pięciu dziesiętnych centa (125' 
ct.) jako wynagrodzenie które skarb wojsko
wy ma uiszczać od 1 stycznia do 31 gTudnra 
1877 r. za objud (jedną porcyę) przynależący 
według regulaminu od ponoszącego kwate
runek żołnierzom począwszy od sierżanta i 
stopni tnu równych aż do stopili najniższych.

, Go się niniejszem w skutek rozporzą
dzenia c. k. Ministerstwa obrony krajowej z 
7 b. m. 1. 16626/3421 II. do powszechnej 
podaje wiadomości.

Z c. k. Namiestnictwa
We ijwowie dnia 22 grudnia 1.876. 

(6158 1— 8) E d y k  t.
L. 65.102. G. k. Sąd krajowy we Lwo

wie podaje do wiadomości. że wskutek po
zwu Abrahama Heinbaelni przecitr Bartłomie
jowi Frankowskiemu, Beili Korantcr i Mi
chałowi Baczyńskiemu z życia i miejsca po
bytu niewiadomym, a względnie przeciw ich 
spadkobiercom, z imienia i tniejśca pobytu 
niewiadomym, pod dniem 28 listońada 187(5, 
1. 65.102 tutaj wniesionego, o wykreślenie z 
tabeli z dnia 13 maja 1876, 1. 23.09.1, i. z 
dnia 24 czerwca 1876, 1. 32.673, porządek 
zaspokojenia wierzycieli z ceny kupna. 49/200 
części realności pod 1. 56% ustanawiającej, 
umieszczonych na III  miejscu położonej sumy 
3000 złr. 111. k. i 400 rubli ros., ustanowił 
dla pozwanych kuratora w osobie adwokata 
dr. Bobo w nika, z zastępstwom adwokata dr. 
Semilskiego, i powyższy pozew temuż kura
torowi w celu wniesienia obrony tv 30 dniach 
doręczył.

O tein zawiadamia się pozwanych z tom, 
aby do tegoż się zgłosili bib innego zastępcę 
sobie wybrali, albowiem wrazić przeciwnym 
wymknąć mogące niekorzystne skutki, sami 
sobie będą musieli przypisać.

Lwów dnia 2 grudnia 1876.
(6171 1—3) E «i y  I ł  t .

L. 68.198. G. k. Sąd krajów7}7 jako han
dlów7}7 we Lwowie, zawiadamia flinięjszein z 
życia i miejsca pobytu niewiadomego p. Ja- 
kóba Sehmalenbergera, iż przeciw niemu lvsku- 
tek prośby p. Jana SchmaJcnbergera de praes. 
14 grudnia 1876, i. 68.198, t, s. uchwałą 
z dnia 15 grudnia 1876,1.68.198 nakaz zapłaty 
sumy wekslowej 600 złr. w. a zpn. wydany 
i takowy równocześnie ustanowionemu kura
torowi panu adwokatowi dn,. Władysławowi 
IbtlkowiKdoręezony został.

Lwów7 dnia 15 oTiidnia 1876.
(6J67 1—3) E <1 y lt 1.

L. 68.183. G. k. Sąd krajowy jako ban- 
tllowyjwe Lwowie, u w ia d a m ia  niniejszem z 
życia 1 miejsca pobytu nieżnanego p. ’ Ta Mu
sza hr. Michałowskiego, iż na prośbę pana 
Feiwla Polturaka z dnia 14 grudnia 1876, 1. 
68.183, uchwałą z dnia dzisiejszego przeciw7 
niemu nakaz zapłaty sumy wekslowej 2200 
złr. w. a. zpn. wydany, i ustanowionemu na 
koszt i niebezpieczeństwo jego kuratorowi p; 
adw7. dr. Dziubińskiemu, z substytucją p.adw. 
dr. Nurkowskiego doręczony został, Któremu 
to kuratorowi ma pozwany wszelkich udzielić 
inibrmacyi i pełiuyuocnictwo, lub jnnegp so
bie wybrać zastępcę, gdyż w przeciwnym ra
zie złe skutki, sam sobie przypisze.

Lwów7 dnia 15 grudnia. 1876.
(6058 1— 3) M  «  1 1  I ł  u  r  s .

L. 552. Na posady no lary uszów7 w Kro
ścienku i Krynicy.

C. k. Izba uotaryaina w Krakowie ce
lem obsadzenia opróżnionych posad c. k. no- 
taryusay z siedzibą w Krynicy i w Krościen
ku rozpisuje niniejszem konkurs.

Ubiegający się o posady te podania Swe 
w czterech tygodniach licząc od oshdniego 
obwieszczenia w urzędowej <1 azocie Lwow
skiej w sposób §- i 1 Ust. not. określony, d„ 
tutejszej c. k. Izby notaryalncj wnieść winni. 

(j. k. izba Uotaryaina.
Kraków dnia 16 grudnia 1876.

(6170 1— 3) K  o  u  l t  11 r  m.
L l(). / 36. Posada ad junk ta  sądu powia

towego w IX klasie rangi zo systelnizowane- 
m i ualezytościaini je s t do obsadzenia przy 
c. k. sądzie pow iatow ym  :

1) iv Bodzanowie,
2) wt Nadw7órnie.

lub w razie [irzeniesienia, przy tjjnym. jakim 
sądzie okręgu lwowskiego wyższego sądu kra
jowego.

Ubiegający się wniosą swe podania udo
kumentowane do 15 stycznia 1877 w drodze 
przynależnej, a to, co do posady ad 1) do 
Prezydyum sądu obwodowruto w Tarnopolu
ad 2) do Pi-ozydynm sądu obwodowego w 
Stanisławowie.

Lwów7 26 grudnia 1876.
(6159 ł—3) I£ o u k  11 r s.

L. 24.82(5. Na ppsadę <•.. k. poczmiSti/a 
w Podhajcacb za kontraktom służbowym i 
kaueyą w kwocie 600 złr., płactPTc^ki 660 
złr., ryczałt kancelaryjny rocznie l B) złr. 
i dodatek manipulacyjny rócznych 180 złr. 
pobor należytości jezdnych za jazdy era- 
ryalne i ryczałt, rocznych 675 złr. za ułraj- 
mywanic codziennych jazd posłańozywli nu 
Złotnik i napowiait.

Podania należy wnieść w przeciągaj-'-zb 
redl tygodni do c. k. krajowej Dyrekcyi y o c /1' 
we Lwowie.

Lwów dnia 26 grudnia 1876.

(61.87 1— 3)
35{ipi*os2^ i||j[^

i
(61143)

do ponownej pertraktacją ofertowej, która się 
odbędzie na dniu 10 styl.7,uia j 877 w depar
tamencie technicznym c. ■ ]- Namiestnictwa 
w celu zabezpicczeLł2j*'hostawy belek powa
łowych do budlwy gmachu dla c. k. Na
miestnictwa. .

W ainnk7, pod jakiemi rzeczona dostawa 
w7 przedsiębiorstwo oddaną będzie i które 
nieco zmienione zostały, mogą być przejrza
ne w departamencie technicznym < k. Na
miestnictwa każcitgo dnia od god lj 9 z 
rana do godziny 2 no południu.

L w ó ^  dnia lj- grudnia 1876'.
(6189 1 -3) E <1 j ii .. -

L. 22761. O. k. wyższy Sąd krajowy 
lwowski podaje w myśl §§ 14 i 20 ustawy 
z dnia 25 Jipca 1871 Nr. 96 Dz. u. p. do 
wiadomości powszechnej, iż termin celem 
zgłoszenia praw i pretensyi z powodu zamie
rzonego utworzenia nowego ciała tabularnego 
dla drugiej połowy realności pod 1. k. 6 w 
mieście Przemyślu na Podgórzu w Przemy
skim powiecie sądowym i podatkowym poło
żonej, jako też intabulaeyi Józefa Hirscbhorna 
za właściciela drugiej połowy tej realności, 
pierwszym tutejszo-sądowym edyktein z dnia 
10 czerwca 1874 1. 13051 wyznaczony mi
nął, i przeto wszystkich tycli, którzy z przy
czyny istnienia lub porządku tabularnego 
wpisów odnoszących się do wspomnioitego 
ciała tabularnego za pokrzywdzonych się u- 
ważąją, niniejszem wzywa, by zarzut., swe 
do dnia 31 stycznia 1877 włącznie w c. k. 
sądzie obwodowym w Przemyślu zgłosli. w 
przeciwnym bowiem razie rzeczone wpisy 
moc wpisów księgi gruntowej osiągną.

Wreszcie czyni się także uwagę, iż re
stytucja lub przedłużenie..terminu powyższe
go dla stron pdfljyńczycb miejsca nie ma.

Lwów, dnia 8 listopada 1876.
(6172 1— 3) E (1 y  k  t.

L. 68.367. G. k. Sąd krajowy jako han
dlowy we Lwowie zawiadamia niniejszem p. 
Mendla Pieposa z miejsca pobytu niewiado
mego, iż na prośbę p. Kacheli Fiscltlerowej 
przeciw niemu, na podstawie wekslu ddto. 
Lwów 17 stycznia 1875 na L200 zł. w. a. 
opiewającego, nakaz zapłacenia resztiiją>-ej 
sumy wekslowej 1175 zł. w. a., dnia 15 gru
dnia 1876, Nr. 68367 wydany został, że dla 
niego kuratora w osobie adwokata p. dr. Bal- 
ko z zastępstwem adwokata p. dr. Hryszke - 
wicz.11 postanowiono, i temuż kuratorowi na
kaz ten zapłaty doręczono, i że tedy rzeczą 
p. Mendla Piepesa będzie, temuż kuratorowi 
potrzebną informaeyę udzielić, lub innego za
stępcę sobie wybrać- i o tern sądowi donieść.

Lwów, dnia 15 grudnia 1876.
(61.(58 1— 3) E d y  k  t.

L. 68184. C. k. sąd krajowy jako han
dlowy we Lwowie uwiadamia niniejszem z 
życia i miejsca pobytu niewiadomego p. Ta
deusza hr. Michałowskiego, iż na prośbę p. 
Maurycego Bardacha z dnia 14 grudnia 1876 
1. 68184 uchwałą z dnia dzisiejszego przeciw 
niemu nakaz zapłaty sumy wekslowej 3300 
zł- w. a. z pn. wydany, i ustanowionemu na 
koszt i niebezpieczeństwo nieobecnego kura
torowi p. adwokatowi dr. Dziubińskiemu z 
substytucją p. adwokata dr. Nurkowskiego 
doręczony został, któremu to kuratorowi ma 
pozwany wszelkich udzielić infonnaeyj i peł
nomocnictwo, lub innego sobie wybrać za- 
stępeę, gdyż w7 przeciwnym raził złe skutki 
sam sobie przypisze.

Lwów, dnia 15 grudnia 1876.
(6117 1— 3) 3  d y k  t.

L. 17350 C. k. Sąd obwodowy w Tar
nopolu podaje niniejszetn do wiadomości, że 
dnia 26 stycznia 1877, 23 lutego 1877 i 23 
marca 1877 zawsze o 10 godzinie z rana od
będzie sięnj' tutojszem zabudowaniu sądowem 
przymusowa publiczna sprzedaż połowy real
ności pod 1. 155 w Tarnopolu położonej, Dom 
4 png., 254 uitm. 6 haer. na imię. Teodora i 
Katarzyny Czubaty zinntabufowanej.

Cena wywołania wynosi 1031 złr. 73 
ct., wadjuin 103 złr. 18 ct. w. a. Besztę wa
runków licytacyjnych można przejrzeć w tu
tejszej rogistraturze.

Tarnopol 13 grudnia L876. ,
(6120 1—3> E <1 y  Ił t.

L. 60743. G. k. Sąd krajowy tve Lwo
wie niniejszym Edyktein wiadomo czyni iż: 
celem doręczenia Alexandrzc z Moszyńskich 
.Rudzkiej, uchwały z dnia 30 czerwca 1876,
1. 34648 na podanie Leokadyi i Wiktoryi lir. 
Dąbskieh de praes. 23 czerwca 1876, L. 
514638 zapadłej, którą inTObulacya Leokadyi 
i Wiktoryi hr. Darnliskich jako właścicielek 
dóbr Bąćzalka dozwolono, dla AJesand _ 
Rudzkie, kuratora w osobie adwokat" 
okałkowskiego z subst-ytum  adw 
dra B atlo . mbmawał. któror
wyższa doręcza

Niniejszym 
Aleyandrę z 
sowę cj>
Sffn 
nil



7
(615 j_ B )  E  d  } k  t .

L 2606. Stanisławowski c. k. Sąd od
wodowy zawiadamia Pinytra Bojka z Z a rę 
cza powiatu Dolatyuskiego obecnie meuia- 
doneo-o z miejsca pobytu, ze uchwałą z dnia 
24 lute,o  1875, 1. 1888, nakaz zapłaty sumy 
wel slowei 718 złr. z 6°/0 od 2o września 
1874 na rzecz Jana Sobolewskiego wydanym 
i ustanowionemu dla niego kuratorowi adwo- 
i + w i dr Szeparowiczowi w Stanisławowie,
doręczony ni został.

Stanisławów 12 k \\ lotnia 1 N«u.

H51I8 1—31 K  A  > ** *•
L. 9896. Ces. król. Sąd delegowany 

miejski powiatowy w Rzeszowie, jako instan
c ja  spadkowa wzywa niniejszeni wszystkich 
tycli, którzy jako wierzyciele do spadku po 
ś u.’ ks. Marcelim Boguckim w Łące dnia 
10 września 1875 z pozostawieniem ostatniej 
woli rozporządzenia zmar łym, jakiekolwiek 
uzasadnione pretensje mają, aby celem zgło
szenia i wykazania takowych z wszelkiemu od- 
nośnemi dokumentami na dniu 12 kwietnia 
1877 o godzinie 9 rano tern pewniej w tu
tejszym Sądzie się stawili, albo do tego ter
minu swe odnośne podania pisemne wnieśli, 
ileże w razie przeciwnym do masy spadko
wej, gdy przez wypłatę z g ło s z o n y c h  preten-
gyi wyczerpnieta bedzie, dalszych żąda u mi 
nie mogą, nadto o ile im prawo zastawu przy-

Rzeszów dnia 12 grudnia 1876.

10123 1— 3) E  J ' k  , Głl
L 7339 O k. Bad obwodowy w Sta

nisławowie'uwiadamia niewiadomego z miej-

{SLST3«ii V? Uhf  i’ „1°
w ... t  pn-, wirowano,

"  , dr.  S w |i« row li'»  miuno-
< ,i0 „oleeajac nieobecnemu, aby kuratorowi
r « v e  Jo obrony udzielił, lub innego 
obrońcę sądowi wymienił, inaczej wynikłe ztąjl 
_»e skutki sam sobie przypisać hedaię musu 

Stanisławów 16 września 18/0.
(ńi94 1—3) K <1 y łt t.
V . ą ]4 18. (J. k. Sąd ob w odow y w Sta- 

• v .Cwie zaw iadam ia n in iejszen i F eigy B lecli 
nisJaWOW' m iejsca pobytu m ew iad o-

. i N- egzekucyjnej p. Adolfa
w y h , ; J1Mfiw spadkobiercom Jakoba
Zahrzuwshie o V ^  W iktoroWie zpn.

r d t  dlu S  uchwały egzekucyjne z dnu, 
wyaaut uu 2 4  m arca 1 8 /0

S t H ^ d w  <ir W m low i jako ustunowio- 
iem u dla nich kuratorowi ad actum doie-

CZ0Ueg t" S a w ó w  21 p aźd z ie rn ik a  1876 .

( 6 1 2 B , 1' 7 l o 8 2 . * - * - J®4d °B  w odo w y w 7 Sta- 
. ■ tr, iiistancya  konkursow a w le-

n is ław ow ie  ja kol)bursowej Dawida B irn- 
rzycielom  «■ y u w iadoino czym  zc n a t u -  
berga w  B u c *  ?g  jedn ogłośn ie  w y 
m in ie dm a 2J nn b - Joachim a O w ad.c
brano na zaiządcy „„ , L lf.a D aw ida H irsch - 
dw . im . N aclit. a jego .. s ^ „ Sam uela Tha-

ler, \J o ifa  B U  t  - ,  A l.n lu iti"  K e r m M i  
stępcow Jr
i Abrahama Filsatmer- la l87G_

Stanisławów 4 hstop

f6130 1 - 3 )  ®  ,S Sućf*powiatowy mikoła-L. 3630. C. k. Bad po . PJ_
jowski wzywa inozhwj< > ,dkol>iereć": Hry-
sca pobytu niewiadomych s j . ’ (.K((Ilieii> tu-
nia Puhacza z Drohowyza, y  ,/a po- 
sądowem z 31 maja r. K ‘ - uZUanego, by 
ległego pod Skalicami V- . du;a poniżej 
w  przeciągu jednego roku «c 0 r/ pRl. 
wyrażonego licząc, do sądu 1 -1' jr0 spadku
wami swemi, jakie im do rzecz e 
z ustawy przysługują lub pvzy! 'e tvch wzglę- 
się zgłosili, i po wykazaniu PraW A- w rzę
dem przyjęcia spadku się oświadczy ’ utor(.ra 
eiwnym razie cały spadek, ktoregu' i(,zaSOWo 
Eomana Skołozdrę z Drohowyza ty " Mo- 
ustaiiowiono, tylko zgłaszającej s ,/ual,ym 
liierczyni Katarzynie Puhaczowej P> ' 
zostanie.

Mikołajów 16 grudnia tom.
(6132 1— 3) B d y k t .  . Kra-

L. 30.099. 0. k. S%(1_ k r iu " '3 kłttdko-
luw ie wzywa posiadacza książce/. j 4.431
wej kasy oszczędności M. ^ ^ „ n c j ,  na 
na imię Pawia llunczaka wy ©piewają- 
resztn.jącą wkładkę 107 złr. 4 |,inja zagi- 
cej, właścicielowi według jug'° 9 . . ^  ksią- 
nionej, by się z prawami do V 6 mie-
żeczki kasy oszczędności w PrF .' ‘‘';(r0 edyktu 
s>ęcy od dnia ogłoszenia uimhPJ jj.jV)Si,l) ile 
tein pewniej w Sądzie krajowy111 'yw.tdnlt.go 
ze w przeciwnym razie w skuu . „„wyżej 
zadania Pawła llunczaka ksią*11 wszel- 
opisana za umorzona uznaną,ll." „ u.,,Izie. 
ki(*h praw z tuUowi\j pozbawiaj1) '

Kraków 13 grudnia 1876- 
(6133 1— 3) ją  a{ y  U t -

Ł. l(5 .4 4 (r R  V & i d  obwodowy w 
Przemyślu zawiadamia (irzogorza NMisUego
z życia i miejsca pobytu niewiadomego, . 
względnie tegoż spadkobierców z życia 1 miej
sca pobytu niewiadomych, że przeciw nim 
wytoczyli Maryańna Sabaray zam. hynians .a,

Karolina Sabaray zam. Patrynowa, Anna Sa
baray zamęż. Dziedzicowa i Michał Sabaray 
pozew o ekstabulacyę kwoty 150 złr. w. a. 
zpn. ze stanu biernego realności n. k. 22 w 
Przemyślu na Zasaniu położonej, na który to 
pozew tusądową uchwałą z dnia 21 listopada 
1876 do 1. 16.446 pozwanym wniesienie obro
ny pisemnej do dni 90 polecona. Oraz po
stanowił e. k. Sąd dla tych pozwanych ku
ratora adwokata dr. Felsztyńskiogo z zastę
pstwem adw. dra Rosenbaoha, i poleca po
zwanym, by ce do obrony swej z kuratorem 
wcześnie się znieśli lub innego pełnomocnika 
sobie obrali, inaczej bowiem wszelkie ztąd 
wyniknąć mogące złe skutki, sami sobie przy- 

' beda musieli.
Przemyśl 22 listopada 1876.

(6096 1—3). *  <1 y  k  t .
L. 62382. 0.̂  k. Sąd krajowy we Lwo

wie uwiadamia niniejszym edyktem, że na 
prośbę A leksandra Zaleskiego uchwałą z dnia 
dzisiejszego na wydzielenie gruntów pod 1. 
top. 1627/1769, 1654/1796, 1655/1797 i 1799 
z dóbr Kropiwiszeze utworzenie dla takowych

pisać

nowego ciała tabularnego pod nazwiskiem
Józefówka i zaintabulowanie \\  Aleksandra 
Zaleskiego za właściciela takowego zezwolono.

Ponieważ miejsce pobytu pp. Jana Za- 
durowicza, Jerzego Ziembowicza, Mikołaja 
Gaffenko, Zacharyasza Krzysztofo wieża, Ka
jetana de Wołos Antoniewicza. Pawła Iiu- 
dnickiego, Antoniego Rudnickiego, Emiliana 
Zaleskiego, Teofili Gaffenko i Maryi Malewi- 
czowej, od których p. Aleksander Zaleski 
prawo własności do rzeczonych gruntów wy
wodzi , Sądowi nie jest, wiadomo, ustanawia 
Sąd dla nich a w razie ich śmierci dla ich
spadkobierców z imienia i nazwiska niewia
domych, kuratorem p. adw. dra Nurkowskie- 
go z substytucyą p. adw. dr. Roberta Czaj
kowskiego i kuratorowi rzeczonemu powyższą 
uchwałę tabularną doręcza.

Wzywa się wyżwymienionych nieobe
cnych , by w należytym czasie u ustanowio
nego kuratora lub też w Sądzie osobiście albo 
przez innego zastępcę się zgłosili i celem 
przestrzegania swych praw stosownych użyli 
środków, ile że skutki niekorzystne z zanie
dbania wyniknąć mogące, sobie przypiszą.

Z C. k. Sądu krajowego.
Lwów 1 grudnia 1876. 

j _ 3 )  L. 15.803.
Obwieszczenie l i e y t a c y i .
W c. k. Sądzie obwodowym w Tarno

polu odbędzie się w drodze egzekucyi publi
czna sprzedaż realności Nr. 1759, ciała ta
bularnego niestanowiącęj, do Jędrzeja i Ma
ryi Kuźmejczuk należącej, a to w dwóch ter
minach 26 stycznia i 23 lutego 1877 o go
dzinie 10 z rana, jednak nie niżej ceny sza
cunkowej.

1) Cenę wywołania stanowi wartość
szacunkowa w kwocie 442 złr. w. a.

2) Wadium wynosi 10°/o ceny szacun
kowej t. j. sumę 45 złr. 62 et. w. a.

3) Jeżeli ta realność na powyższych 
terminach nie zostanie sprzedaną, wyznaczo
no celem ułożenia lżejszych warunków termin 
na 23 lutego 1876 o godzinie 4 popołudniu.

4) Warunki licytacyjne, akt oszacowa
nia, przejrzeć można w tutejszej registraturze,

co do podatków zasiągnąć wiadomości w 
c. k. urzędzie podatkowym w Tarnopolu.

Tarnopol 13 grudnia 1876.
(6089 1— 3) E  d  y  k  I ,

_ L. 5593, 5559, 5598, 5602, 5610, 8269,
8345. Sokalski c. k. Sąd powiatowy 
do wiadomości, że w składzie swym 
chowu j e :

1. Ostapa Denysiuka gotówkę 2 
et. od roku 1840.

2. W masie Rocha Krajewskiego, 
Alexandra Dubskiego z dnia 1 sierpnia

prze- 

zł. 7

1794
na
ku

p . 1 gotówkę 4 zł. 88 et. od ro-144 zł.
1794.

3. W masie Jerzego Makrzyekiego, skry-
r # i r   : ń \___ >. . i  V .  , .V i-W i któryi

5>R
Żbrożek dtto. 17 list0-

Eisenstein, iż pod dniem 20 września 1876 
do L. 31017 pod dniem 15 Listopada 1876 
L. 43222 Wydział krajowy król. Galicyi i 
Lodomeryi wniósł prośbę o rozpisanie licytacyi

konnego na placu realności 717 2/4 w.cyrku 
Lwowie.

Ponieważ miejsce pobytu pp. Wilhelma 
Suhr i Henryka Eisenstein nie jest wiadome, 
przeto dla zastępywania ich ustanawia Sąd 
tutejszy kuratora w osobie p. adw. dr. Szwe- 
dzickiego ze substytucyą p. adw. dr. Raresa 
i wzywa pp. Wilhelma Suhr i Henryka E i
senstein ażeby w należytym czasie albo oso
biście się zgłosili, albo mianowanemu za
stępcy potrzebnej informacji udzielili, albo 
w razie obrali sobie innego zastępcę i o tern 
Sądowi oznajmili, inaczej sprawa powyższa 
z kuratorem ustanowionym wedle obowiązu
jących w Galicyi ustaw będzie przeprowadzo
na, a skutki zaniedbania sami sobie będą 
musieli przypisać.

Lwów 9 grudnia 1876.
G. k. Radca Sądu krajowego.

(6111 1—3)- E  <8 y I4  t .
L. 4563. 0. k. Sąd powiatowy w An

drychowie ogłasza, że dnia 20 lutego 1877 r. 
i dnia 20 marca 1877 r. zawsze o godzinie 
10 rano przedsięweźmie w tutejszym Sądzie 
przymusową sprzedaż realności w Andrycho
wie pod 1. k. 20 d, położonej wedle ks. gł.
tom 1. 21 n. str. 75 i tom 111 str. 27 poz.
IV włas. do Teofila Tomaszkiewicza i masy 
spadkowej Franciszki Tomaszkiewiczowi na
leżącej i że na wypadek, jeżeli przy pierw
szych dwóch terminach nikt przynajmniej 
ceny szacunkowej niezaoliaruje, do ułożenia 
warunków lżejszych termin na dzień 17 kwie
tnia 1877 o godzinie 10 zra.ua w tutejszym 
sądzie wyznacza. Cenę wywołania stanowi 
710 złr. w. a. Wadynm wynosi 71 złr. w. a.

Bliższe warunki licytacyjne, protokół 0- 
szaeowania i wyciąg tabularny przejrzeć mo
żna w tutejszosądowęj registraturze.

Dla niewiadomych z miejsca pobytu 
wierzycieli Macieja Cabaka, W ładysław a Pę
kali, Józefa Gabryela i dla tych wierzycieli, 
którzyby po dniu 10 Maja 1875 do hipoteki 
weszli lub którymby rezolucya licytacyjna za 
późno doręczoną była lub wcale, doręczoną 
być nie mogła ustanowiono kuratorem p. adw. 
J -  Mecnnrowskiego w Warlowieacli.

Andrychów dnia 10 listopada 1876.
)]U2 1— 3.) A e l i r c t  h i i m t o r s k i .

L. 4919. (1. k. Sąd powiatowy w Niepoło
micach w sprawie egzekucyjnej Galie. Za
kładu kredytowego Ziemskiego (Rodon-Gredit- 
Anstalt) w Krakowie przeciw Wojciechowi 
Kucharskiemu o zapłacenie sumy pożyczko
wej 300 złr, w. a. a względnie niespłaconej 
jeszcze reszty 236 złr. 37 out. a. w. z pu. 
mianuje pana Teofila Gatty o. k. Notaryusza 
w Niepołomicach kuratorem dla niewiado
mych wierzycieli, którym możliwe przysłu
guje prawo zastawu na realności pod 1. 3017 
w Łysokani położonej, a Wojciecha Ku
charskiego własnej, i wkłada na Pana obo
wiązek , abyś praw tych niewiadomych wie-

d ra

p ta :
pada 1815, na 25 i# , Jana Cliojcckiego na 
400 jp , Dyonizego Groblewskiego na 800 Jp- 
tudzież chochla i 4 łyżek srebrnych od lat 
1833 i 1847.

4. W masie W a len tego Pawlikowskiego 
skrypt Grzegorza i Katarzyny Kosteckich" z 
10 października 1825, na 168 zł. 26 et. w. 
w. od roku 1825.

5. W  masie Stanisława Boguckiego, 
skrypta: Jnkima Puniec dtto. 21 kwietnia 
1826, na 100 zł. m. k. i Fedorego Wybra
niec na 50 zł. w. w. od r. 1820.

6. W masie Pawła Kaszubili,skiego a 
względnie Maryi Pietrzyekiej gotówkę 3 zł. 
7 et,1” od roku 1813. _

7. W masie Grzegorza Poznauezyka a 
względnie Józefa Poznańezka gotówkę 5 zł, 
92V2 ct. od roku 1844.

Wzywa się przeto wszystkich tych. 
którzyby do mas tych prawa rościli, by ta
kowe, w przeciągu jednego roku, sześciu ty
godni i trzech dni w Sądzie tutejszym wy- 
azkiali, naczej bowdem gotówki na rzecz wy
sokiego skarbu przepadną i dokumentu zaś 
do tutejszej regisiralury przeniesione zostaną.

Sokal 30 września 1876.
(6098 1— 8). E  «I y  Ił i .

L. 45455. 0. k. Sąd- powiatowy dla 
miasta i przedmieść Lwowa oznajmia niuiej- 
szem panu Wilhelmowi’ Suhr i Henrykowi

Sadem bronił,

Wa-

01107

izycieli wr Sądzie i po za 
tye liże zastępował.

0. k. Sąd powiatowy.
Niepołomice dnia 30 listopada 1876.

C. k. Sędzia powiatu.
(6113 1— 3). E  r t y  Ic t.

L. 3587. W dniu 2-9 stycznia 1877, 
dniu 28 lutego 1877 i w dniu 19 marca 

1877, każdą razą o godzinie 10 rano odbę
dzie się wT kancekiryi e. k. Sądu powiatowe- 
g° w Krzeszowicach egzekucyjna sprzedaż 
przez publiczną licytację, realności pod I. 55 
rop. 92 w Psarach położonej Piotra 
własnej, pod warunkami.

(Jena kupna wynosi 465 złr. w. a, 
diiim 10 proc. w gotówce. Resztę warunków7
można przejrzeć w7 sądzie.

C. k. Sąd powiatowy.
Krzeszowice 80 listopada 18/ (i.

1—3). E  (1 y  k  *■
u. 17721. 0. k. Sąd obwodowy Tar

nowski podaje niniejszeni do publicznej wia
domości, że na zaspokojenie wierzyteluośei 
9781 złr 20 ent, z należylościami dodutko- 
w enii dozwolona została sprzedaż egzekucyjna 
dóbr Konary, do Kaźmierza i Walery i Ru
dawskich należący e h.

Sprzedaż oilbedzio się przez licylacyę 
(luldiczną w sądzie tutejszym w dwooli t e r 
minach w dniu 12 lutego i 12 marca 1877 
każdym ra z e m  o godzinie 10 przed południem 

Cenę wywołania stanowić bedzie war
tość szacunkowa 60.000 złr. w. a. "niżej któ
rej w terminach powyższych dobra sprzedane 
me będą. 1

W adynm  przy licytacyi złożyć sie ma
jące wynosi 6.000 złr. w. a.

Resztę warunków wyciąg liypotoczny i 
akt szacunkowy przejrzeć można w Registra
turze o. k. Sądu obwodowego.

Na wypadek jeżeli przy pierwszych 
dwóch terminach licytacyjnych nikt przynaj
mniej ceny szacunkowej nie zaofiaruje wyzna
cza się termin na dzień 12 marcu 1877 .ro
dzinę 4 po południu, na który wierzyciele 

i hipoteczni stawić się winni celem ułożenia 
j lżejszych warunków, według których nasie- 
j pnie sprzedaż licytacyjna w trzecim terminie 
| rozpisaną zostanie.
1 Głosy nieobecnych przy tym terminie

doliczy sic do większości głosów wierzy cieli 
którzy na termin przybędą.

0 rozpisaniu tej licytacyi otrzymują z;, 
wiadomienie obydwie strony e, k. urząd po, 
datkowy, c, k. Prokuralorya skarbowa wofl 
Lwowie, wszyscy wierzyciele hipoteczni, a 
w szczególności wierzyciele z miejsca pobytu 
niewiadomi następnie ci wierzyciele, którzy
by po dniu 2 T maja 1876 i1, do hipoteki 
dóbr Konary weszli, lub któryinhy uchwała 
niniejsza z jakiegokolwiek powodu nie została 
doręczona, do rąk kuratora który niniejszeni 
w osobie" Adwokata dr. Esarskiego z substy
tucją adw. dr. Malawskiego ustanowionym" 
zostaje tudzież przez edykta,

' Tarnów dnia 16 listopada 1876.
(6lu6 1— 3.) E  «l y  t .

L. 14598. G. k. Sąd obwodowy w Prze
myślu zawiadamia, że na zaspokojenie wie
rzytelności przez p. Prospera Piette od p, 
Karola Henryka d\v. im. Wolke wywalczonej, 
a mianowicie kapitału 929 zł. 10 ct. i 2000 
zł. w. a,, kwoty 42.1 zł. 52 ct. w. a, tytu
łem odsetków po 5 proc. od tych sutn po 
dzieii 2(1 lipca 1871 obliczonych i odsetków 
po 5 proc. od dnia 2 i lipca 1871 od tych 
sum kapitału dalej bieżących z przyn., odbę
dzie się w jednym terminie na dniu I lute
go 1877 w7 gmachu tulejszosądowym o go
dzinie 10 rano w drodze licytacyi publiczna 
przymusowa sprzedaż dóbr Tarnawki. w po
wiecie Bireckim położonych dłużnika wedle 
dom. 267 pag. 177 u. 31 liaer. własnych, 
uchwałą z 21 czerwca 1876 L. 7960 dozwo
lona pod ułatwdającemu warunkami.

Dobra rzeczone na powyższym terminie 
nawet, niżej ceny szacunkowej i za każdą ofia
rowaną cenę kupna sprzedane będą.

Cenę wywołania ustanawia się na 18796 
złr. 48 ct. a. w. a wady mu na 10 proc. ceny 
wywołania,

Dalsze warunki i wtyeiąg tabularny przej
rzeć można wraz z aktem oszacowania w re
gistraturze Sądu tutejszego.

O ozem się zawiadamia interesowanych 
z miejsca pobvtu znanych do rąk własnych, 
zaś wierzycieli, którzyby7 po dniu 20 maja 
1876 z pretensjami swemi do Tabuli krajo
wej weszli, lub którymby uchwała licytację 
dozwalająca z ukichkolwiek przyczyn w czas 
albo wcale nie została doręczoną przez ku
ratora w osobie., adwokata krajowego Fel- 
sztyńskiogo z zastępstwem adwokata k r a j o 
w e g o  dr. iMiujdroidmw ieza dla nich ustano
wionego i zapomocą niniejszego Edyktu , któ
rym się chęć kupienia mających do licytacyi 
uprzejmie zaprasza,

Przemyśl 22 lutego 1876.
1— 3). <$ & i t t.

3 . 63633. ktaie. fon. VauhcAji'rici)t iu 
iiemberej forbrrt bett 93cfilycr bcó iu ©rrfuft 
ęicratljcnrn bto 28 ©cptnubcr 1864 bom Joel 
Rnp|iaport atlf ciijriic Drbre. aiisprjtrlttru, rin 
Akoitnt u dato iu klciubcrp 7,at)[(tari'it uoit jyrau 
Ciura Edelbeck itub jyrf. Olara Edelbeck aU 
jeptirten, auf Leib Noah Rosonstrauch i]irir= 
ten DrnjuniLSOecdjjcH iiócr 10fj jf. „ ben= 
fetben biitueu 45 TTageu ttacfj ber britten Edic- 
tal Slimbiitadmui) im 9embersjer Hmt-óhfatte betu 
Ijiefigeit ©eridjtr uorjufeijrn mibriąettfallś nad) 
«ev|tre_id)itHi] bicjer g rijt biefer ' Sechfet fur 
amortiprt cyftart luerbeu mirb.

3>om f. f. iinubcS a (A §anbel§ @erid)te.
Lemberij bon 25 9looember 1876,

( 1— 3.) E  il  j  li t .
L. 60268. O. k. Sąd krajowy we Lwo

wie czyni wiadomo, że na prośbę Jędrzeja 
Obornickiego prawonabywe.y Samuela Rocii- 
mesa, w celu przeprowadzenia egzekucyjnej 
licytacyi należącej do masy spadkowej Piotra 
Buraczka lj. części z połowy realności pod 
h 4.L3*/* wo Lwowie położonej ts. uchwała 
z d. 30 czerwca 1876 I/. 28208 na zaspoko- 
jenio wierzytelności wekslowej Israela Roeh- 

w kwotach 25 złr. a. w. z odsetkami 
27 maja 1860. kosztów sądowych 
6 złr. a. (V. a e g z e k u c y jn y c h  w 

'• 1 M  złr.

mesa
po 6°/0 od 
w kwocie
ilości 2 złr. 58 et. 5 złr. 24 ct. i 38
90 ct, a. w. dozwolonej p o n o w n e  trzy  ter
minu a to na. dzień 6 lu tego  [S/7.  27  lu te 
go 1877 i 13 marca 18<7, każdą razą o go
dzinie 10 przód goJudniein. na których rze  
czona cześć realności pod warunkami ts

30 czerwca i 876 L. 28208 
a to na pierwszych dwóch tylko  

powyżej ceny szacunkowej 'lub
zaś także poniżej 

w tutejszym c. k. Sądzie 
sprzedaną zostanie,

Z e, k. Sądu krajowego jako handlowego 
Lwów dnia 1 grudnia 1876.

(6150 1 3)
L. 7911. G. k. Sąd powiatowy w Do- 

broinilu ogłasza , że na zaspokojenie wierzy
telności zakładu kredytowego włościańskiego 
245 złr. z pn. przymusowa sprzedaż części 
realności dłużników Jana i Katarzyny W al- 
terów własnej w Rosenlmrgu pod 1. 9 poło-

17 dykt cm z d. 
ogłoszone mi 
10

na, osta tn im za takową, 
ceny szacun- 

krajowym

zouej w 
kwietnia.

dniach 26 
1877 każda

stycznia, 2 marca i
razą o godzinie 10 rano 

w tutejszym sądzie przeprowadzoną będzie. 
Fena wywołania wynosi 1000 złr. zakład 
100 złr. Resztę warunków wulno w registra
turze przeglądnąć. Kuratorem wierzycieli usta
nowiono p. Budzynowskioiro tutejszego uota- 
rynsza.

Dobromil 4 1876.



8
1— 3.) E <1 y Ił t.

j. 3932 0. k. Sąd powiatowy w An- 
. twie ogłasza, że celem zaspokojenia 
syi Mojżesza Menasclie w kwocie 160 

a. prżeclsięweźmie dnia 20 lutego 20 
' 17 kwietnia 1877 zawsze o godz. 10 

w tutejsym sądzie przymusową sprzedaż 
.mości pod Ńr. k. 20 w Przybradzu położonej, 

ana i Maryanny małżonków Targoszów wła
snej i ciała tabularnego niestaiiowiąeej wraz 
< należącym do takowej inwentarzem.

Cenę wywołania stanowi wartość ,sza
lunkowa w kwocie 1592 złr. 50 kr. w. a. 
‘joniżej której ta realność dopiero na trzecim 
.erminie sprzedaną będzie.

Wadynm wynosi JO proc.
Resztę warunków tudzież akt opisania 

i oszacowania w registraturze sądu przejrzeć 
nożna.

Niewiadomych wierzycieli zawiadamia 
be przez kuratora p. adw. dra Mecuarowskie- 
j-o w Wadowicach i przez edykt.

Andrychów dnia 15 listopada 1876 r.
'6140 1—3) E d y k t .

L. 4261. Dnia 1 lutego, 8 marca i 
cwietnia 1877 o godzinie 10 rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa _ publi
czna sprzedaż jednej połowy realności pod 
. 20 w Brzegach powiatu Sambor Parańki 
Kozbur własnej, w sprawie Git-li Bachmann 
) 150 zł. w. a.

Cena wywołania wynosi 860 zł.
Wady u m 86 zł. w. a;
Przy pierwszych dwóch terminach re- 

dność tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
Korzy trzecim także niżej takowej będzie 
5 sprzedaną.

Resztę warunków wolno w tutejszym 
sądzie przejrzeć.

C. k. Sąd powiatowy m. d.
Sambor dnia i 5 września 1876.

'6148 1— 3) Obwieszczenie.
L. 7140. O. k. sąd powiatowy w Do- 

oromilu podaje do wiadomości, że dnia 17 
bycznia, 23 lutego i 23 marca i 877, sprze- 
lana zostanie publicznie realność Mikołaja 
Kulika w Tarnawie pod 1. 38 na rzecz Jana 
phanika na zaspokojenie i 00 zł.

Cenę wywołania stanowi suma 260 zł. 
i wadium 52 zł. w. a.

Dobromil 24 listopada 1876'.
'6082 1— 3) E d y k  t.

L. 18777. C. k. Sąd obwodowy w Sam
borze zawiadamia niniejszym edyktem Miko
łaja B iliń s k ie g o  z życia i miejsca p o b y tu  nie
wiadomego a względnie tegoż z życia nazwi- 

Iska i miejsca pobytu niewiadomych spadko
bierców, że przeciw nim Zofia krynicka i 
Józefa Androszowska wytoczyli pozew o wy
kreślenie ze stanu biernego części dóbr Bili- 
ną wielka sumy 3000 zł. poi. z pn. na rzecz 
Mikołaj a Bilińskiego zai ntabulo wanej.

Dla pozwanych ustanowił Sąd obwo
dowy kuratora w osobie adw. Dr. Pawliń- 
skiego z zastępstwem przez adw. Wołosiaii- 
skiego i doręczył temuż pozew do wniesienia 
w 90 dniach pisemnej obrony.

Upomina się zatem pozwanych, aby 
wcześnie potrzebne^ kroki do obrony ich praw 
przedsięwzięli, gdyż w razie przeciwnym sku
tki zaniedbania sobie samym przypisać będą 
musieli.

Sambor, dnia 5 grudnia JS7(i.
(6079 1— 3) E <1 i  k  *•

L. 58050. 0. k. Sąd krajowy we Lwo
wie niniejszym edyktem do powszechnej wia
domości podaje, iż w skutek odezwy e. k. 
Sądu powiatowego miejsko delegowanego sęk- 
c,yi I. we Lwowie z dnia 11 października
1876 1. 33441 dozwalającej egzekucyjną sprze
daż przez publiczną licytację realności pod 
1. 816% na Pasiekac-b miejskich położonej, 
małżonków Katarzyny i Grzegorza Prokopi- 
szynów własnej, ciała tabularnego niestano- 
wiąeej na rzecz Hcrsza Nachta celem zaspo
kojenia sumy 40 zł. w. a. wraz z odsetkami 
od dniu i  i  października lS7d po 2°/0 mie-
siecznie bieżącemi, kosztami egzekueyi 2 zł.
^4 ot., 4 zł. 08 ct., n cdi wal a nasza z dnia 
21 lipc.a 1876 1. 38542 przyznanemi koszta
mi egzekncyjneuii w kwocie 4 zł. 12 ct. w. 
a. wreszcie uchwałą na wstępie wymienioną 
przyznanemi kosztami ogzekiieyjnenii w ilości 
7 zł. 6G ct. w. a. _ odbędzie się egzekucyjna 
licytacya powyższej realności pod następują- 
cemi warunkami:

1. Za cenę wywołania stanowi się eona 
szacunkowa tej realności wraz z gruntami
pod 1. 816% w ilości 1835 zł. w. a. real
ność ta wraz z gruntami na pierwszych dwu 
terminach tylko^ za cenę szacunkową lub wy
żej takowej, zaś na trzecim terminie', także 
i za niższą jakąkolwiek cenę sprzedaną bę
dzie.

2. Do sprzedaży tej ustanawiają się 
trzy term i na to jest: na dzień 28 lutego 1877 
28 marca i 3 maja 1877, każdym razem o 
godzinie 10 przed południem.

3. Każdy chęć kupienia mający obo
wiązany jest przed licytacją jako wadium 
dziesiątą część ceny szacunkowej czyli kwotę 
183 zł. 50 ct. w. a. w gotówce lub w ksią
żeczkach galic. kasy oszczędności lub galic. 
obligacjach indemnizaeyjnyeh jednak w ed łu g  
kursu takowych w „Gazecie Lwowskiej“ z 
dnia licytację poprzedzającego do rąk kom i- I

syi licytacyjnej złożyć, które to wadynm naj
większą cenę ofiarującemu w cenę kupna wli
czone, innym zaś licytantom zaraz po licyta
c ji zwrócone zostanie.

Resztę warunków i akt oszacowania 
wolno chęć kupienia mającym w registratu- 
rzc sądowej przejrzeć.

O tein zawiadamiamy pp-. Hersza Nach
ta, Katarzynę Brokopiszyn, Grzegorza Proko- 
piszyna, c. k. Rrokuratoryę Skarbu, świet
ny e. k. Sąd powiatowy miej. deleg. Sekc. 
1. we Lwowie i niewiadomych wierzycieli, 
ksórzyby prawo rzeczone na realności sprze
dać się mającej uzyskali, albo którym by u- 
chwała niniejsza jakoteż późniejsze uchwały 
w tej sprawie^ z jakiegokolwiek bądź powodu 
doręczone być nie mogły, przez ustanowio
nego niniejszem kuratora adw. Dr. Dziubiń
skiego i tegoż zastępcę adw. Dr. Lubińskiego 
również i edyktem.

Lwów dnia 17 listopada 1876.
(6157 1—3) E tl y Ił t.

L. 59.363. 0. k. Sąd krajowy we Lwo
wie wzywa niniejszem posiadaczów obligacyj 
indemnizaeyjnyeh zachodniej Galicji z 1 li
stopada 1852 Nr. 2204 na 50 zł., Nr. 10.868
1 20.783 po 100 zł. wraz z 15 kuponami, 
z których pierwszy 1 listopada 1876 a osta
tni 1 listopada 1883 jest płatny, i jakoteż 
posiadacza listu zastawnego galic. Towarzy
stwa kredytowego ziemskiego z 1 lipca 1872 
sery a IV Nr. 5102 na 500 zł. opiewającego, 
wraz z 13 kuponami, z których pierwszy 30 
czerwca 1876, a ostatni 30 czerwca 1882 za
pada, ażeby kupony w przeciągu jednego ro
ku, sześciu tygodni i dni trzech, licząc co do 
kuponów już zapadłych od daty edyktu, co 
do kuponów dopiero zapaść mających od dnia 
płatności każdego kuponu, wyż wymienione 
obligacje zaś w przeciągu trzech lat od dnia 
płatności ostatniego kuponu tern pewniej e. 
k. Sądowi krajowemu we Lwowie przedło
żyli, ile że po upływie wyznaczonego termi
nu obligacje indemnizacyjne zachodniej Gali
cji Nr. 2204 na 50 zł., Ńr. 10.868 i 20.783 
na 100 zł. wraz z 15 kuponami, tudzież list 
zastawny galic. Towarzystwa _ kredytowego 
ziemsk. ser. IV Nr. 5102 na 500 zł. w. a. 
wraz z 13 kuponami na prośbę Abrahama 
Wtonera za umorzone uznane będą.

Z c. k. Sądu krajowego.
Lwów, dnia 17 listopada 1876.

(6149 1— 3) O b w i e s z c z e n i e .
L. 7909. O. k. Sąd pow iatow y w Do- 

broinilu ogłasza, że na zaspokojenie w ierzy
telności zakładu kredytow ego w łościańskiego 
2 7 4  zł. 5 2  ct. z pn. w dn iach  26 styczniaP
2 marca i 6 kwietnia 1877 każdym razem o 
godzinie 10 rano sprzedaż realności Elżbiety 
i .Józefa Huppentlialów w Rozenburgu 1. 13 
przeprowadzoną zostanie. Cena wywołania 
wynosi 1000 zł. a zakład 100 zł. Resztę wa
runków wolno w registraturze przeglądnąć. 
Kuratorem dla wierzycieli ustanowiono Sabi
na Budzynowskiego, notaryusza z Dobromila.

Dobromil 4 grudnia 1876.
(6141 1— 3) E d y k  t.

L. 5908. Dnia 25 stycznia, dnia 22 
lutego i dnia 5 kwietnia 1877 o godzinie 
JO rano odbędzie się w tutejszym sądzie po
nowna przymusowa publiczna sprzedaż real
ności pod 1. k. 80 rep. 332 w Ozukwi, po
wiatu Sambor, ciała tabularnego nie stano
wiącej, Wincentego Zuba własnej, w sprawie 
Merscha Rappaporta o 76 zł. a. w. z pn. Ce
na wywołania wynosi 893 zł., wadynm 89 
zł. 30 ct. Przy pierwszych dwóch terminach 
realność tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
przy trzecim także niżej takowej będzie 
sprzedaną.

Resztę warunków wolno w tutejszym 
sądzie przejrzeć.

C. k. Sąd powiatowy m. d.
Sambor, dnia 31 sierpnia 1876.

(6142 i —% O b w i e s z c z e n i e .
L. 6479. O. k. Sąd pow. w R ym anow ie 

przeprow adzi w ̂  zabudow aniu sądow em  dnia 
26 lutego 1877 i 12 i 19 m arca 1877 o go
dzinie j 6 % uo’ <T 1<,1“  ^ciągnienia dla spad
kobierców7 ś. p. P aw ła  Soleckiego w ierzy te l
ności 165 zł. w. a. z pn . przym usow ą licy
ta c y jn ą  sprzedaż realności w Króliku polskim
pod I. konski'.yPcy jIul , P0^ż«ne.j, d łu żn i
ków jako spadkobierców  s. p. raneiszka Smo-

(6094 1— 3) E <1 y  I ł  t .

L. 1896. 0. k. Sąd powiatowy w7 Żmi
grodzie wzywa Teofila Władykę z życia i 
miejsca pobytu niewiadomego, by się w prze
ciągu roku do przyjęcia spadku po ojcu Szcze
panie Władyce, 151 sierpnia 1873 w Brzezo- 
wy bez pozostawienia ostatniej woli rozpo
rządzenia zmarłym zgłosił, gdyż inaczej po
stępowanie spadkowe ze zgłaszającymi się 
spadkobiercami i kuratorem Wawrzeńeem 
Opałką z Brzezowy, dla niego ustanowionym 
przeprowadzone zostanie.

Żmigród 5 czerwca 1875.

Ogłoszenie. (6169 3 -3 )

IZ zgubiłemPrzestrzegam ,
dwa losy długu państw a z roku 1800 
po 100 z ł.:

Se-rya 4204 Nr. 3, V,
Se-rya 18700 Nr. 10, II.

A m ortyzacya zarządzona.
X. Józef Sobczyński,

dziekan i proboszcz Mieehoeiński.

Doniesienia prywatne.

S Z K O Ł A
parobków i dozorców 

gospodarskich
(niższa szkoła rolnicza)

Rok szkolny 1877 rozpoczyna się dnia 
1 m arca 1877.

Podania o przyjęcie, zaopatrzone 
w dow ody: wieku, odbytych nauk, do
tychczasowego zatrudnienia i świade
ctwa moralności, wniesione być mają 
do 15 lutego 1877 roku do D yrekcji 
szkoły w Dublanacli, poczta Lwów.

Bliższych w yjaśnień udziela na 
żądanie podpisany

D yrek to r:
(61701-3) Z. Strusiewicz.

Nakładem księgarni

Seyfartha i Czajkowskiego
we Ewowie

w y  s z ł y

H o  w e  T a n c e :

„Powitanie Karnawału" 
M A Z U R Y

ułożył na fortepian 
W i n c e n t y  II a n e k .

Cena 6 4  ct., z przesyłką pocztową 7 0  ct.,

K ADRYLE
z ulubionej opery V erd i’ego 

„AIDA"
u ł o ż o n e  p r z e z

Antoniego Rosenkramia.
Cena 6 4  et., z przesyłka pocztowa 7 0  ct.

(6192  2 - 7 )

Wy sprzedaż "W  f  i  -L francuzkich,
u"#*- 5  % v > 7d a  9

mr L I K I E R Ó W  i WÓDEK
w handlu G. K. Nowickiego ulica Czarneckiego, 1. 2,

obok c. k. jcneralnej komendy,

no p ączk i, pół k i lo  18 c t . , n
W t « J n  S * »  a *  wędzona, ,, „ 4 8  „

,, pap ryk ow an a _  „ „
■  • « 3  S i *  ń ', czyste „ ,. 2 4  „

5  A  tiircclŁie 8 0
poloca handel tow arów  korzennych 

i n r  6 .  K «  M o w i c k i e g O j  ulica Czarneckiego, 1 2,
. . . „ Q obok hotelu W arszawskiego,(DI 0*1 2—o )

ciała tabularnego uie stano-
Jako spi

lenia własnej
wiącoj. ( _

Cena szacunkowa realności tej wynosi 
205 zł., wadium zaś 10 proc. takowej.

Reszta warunków, tudzież akt opisania 
i ocenienia, mogą być przejrzane w Badzie.

Rymanów 27 września 1876.
(6144 i ~ ‘j) © g ło sz e n ie .

L. Ń powiatowy oznaj
mia, że Jozef Wyzkiewicz zmarł beztestamen- 
lalnie w Duląbce pod dniem 20 marca 1875. 
Gdy miejsce pobytu spadkobiercy Jana Wyż- 
kiewicza nie jest z naiwny, zatem zawzywa 
się tegoż, ażeby w przeciągu roku, począ
wszy od dnia poniżej nazwanego, zgłosił się 
do Sądu i wniósł oświadczenie się spadkowe, 
gdyż inaczej rozprawa spadkowa ze zgłasza
jącymi się spadkobiercami i z kuratorem dlań 
w osobie Jędrzeja Wyźkiewicz" -  ̂ ,/io-
nym, przeprowadzoną będzie.

Żmigród, dnia 28 listopada 1876.

Dyrekcya
Towarzystwa wzajemnego kredytu w Krakowie

podaje do wiadomości Członków, że Rada Nadzorcza zbadawszy na posie
dzeniu listopadowem r. 187(5, w myśl §. G statutu stan Tow arzystwa, 

uchwaliła, aby w ypłaconą została Członkom Tow arzystw a zaliczka na

Dywidendę w stosunku 5°|0 pro rata temporis
od udziałów wpłaconych do dnia 30 w rześnia 187G roku.

W ypłata uskuteczniać sio będzie od dnia 2go stycznia 1877 roku w b iu
rze D y re k c ji w  Krakowie lub w  filii Tow arzystw a wzajemnego kredytu we 
Lwowie, za okazaniem książeczki udziałowej.

D y r e k c y a
33. Itr* WotlzicJii. H . K om ar. 21. Kleczkowski.

(6104 2—3) Ł . Jędrzejewlcz.

H I  e  z a  p r z e c z e n i e !
najlepsze i najskuteczniejsze

cukierki od kaszlu

w Drohobyczu u Blumenfelda.
„ Jarosław iu u A.. Boliussa.
„ Kentach (Okocim) u L. Rogojskiego. 
„ Kołomyi u J. Sidorowie/,®.

z lodowatego euleru, ślazu i słodkiego drzewka,
n a js ta ra n n ie j i czysto w yrabiane a przez wiele osób fachowych najgoręcej

polecone, są zawsze w zapasie :
| w Ottynii u  K. Ingarden.
| „ Nowym Sączu u Jakubowskiego, 
i „ Tarnowie u J. E ieda. 
j „ Wieliczce u  Br. Miezyńskiego.

jak  niemniej prawie u wszystkich renomowanych aptekarzy i kupców we W iedniu i na prowlucyi.

4  n a  <siii S Kai. «a> .«*, j a  fi. mm i ł I ł  m  A  ©  « »  fi _
Stosując s ię  do wielostronnie o b ja w io n y c h  życzeń, w yrabiani też drugi gatunek moich wiedeńskich 

cukierków przeciw kaszlowi, któro prócz powyżej wyszczególnionych ingredyencyj, zawierają także w doda
tku znaczną ilość naturalnego soku ananasowego, a  tern też smak ślazowy zupełnie pokrywają.

Cena pudelka Wiedeńskich ananasowych cukierków przeciw kaszlowi, 20 ct. w. a.
Kupujący większe ilości otrzymują dobrą prowizyę i eleganckie tabliczki afiszowe od właściciela

Feliks R onsberger, cukiernik, w  Wiedniu
IV Boadrls;, Hauptstrasse Nr. 29. (r~

Z drukarni W ładysław a Łozińskiego we Lwowie. ' . qgU%*


